
Rok II . .,.„ f88. C~nll ~ kol). N~ eitaeyn~h koleiowych MTI8 5 kop .._;;.......:;;;..;....,;;.;.. ______________________ ......;. __________________ ~-----------------------=---------------------------
N OWY 

• 

'Dziennik .pofityczny. sDoł-ecznv i r.terackL 

Sroda, dnia 19 czerwca 1912 roku. -
Redakcja i administracja •Nowego Kurjera Łódz·, Prenumerata w Łodzi wynosi rocznie rb. 6, pół· ' Gena o!Jło1u:e1i: l·sza strona 50 kop. za wfena 

1ego• mieści stt: w lokalu przy ul. Zachodniej 31. 1
1 roczołe rb. 3. miesięcznie kop. 50. 111b jego rniefsco. oadesłaue 50 kop •• nekrologi i A•' 

łllteresowani do re:lakcfł zgłam:ać sM: mogą od Za odnoszenie do domu lub przesy~ poczto- kłamy 15 kop.. ogłoszemi. zwyc:njn 10 kop. Drobne 
)i do 12 w południe i od 6 do 7 wiec:z. q dolicza sie 20 kop. miesiecznie. ogłosrenia 11/1 kop. za wym. 

Administracja otwarta od 8 rano do 7 włeCzds. f J Za przesyłkę zagranicą dolicza się 60 k. miesiecznie. Ogłoszenia zamleJSOtlWa: I str..5D lt<>p., ·r.itłamy po 
Adres telegraficzny Ł6di Kurjer•. Zmiana adresu 20 lcop. TELEFONU Nr. 25a. 20 Ie.. zvtya.. po t2 k. za~ petłtC>wy-'111> Jego 11tlejsce. 

Rękopisów ~ redakcja nie zwraca. za artykuły nieoznaczone ::: góry cenił, '2onorarjow ad1ni11istracja wypłaoać nło bflkle. 

Agentury: w Łodzi Biuro ogłoszeń .Promień•, Piotrkowska 81; w Pabjanicach A. Wadzyński, Zamkowa nr. 23; w Zgierzu: AL Bie.las, P~.Jc. Tram. Nowy Rynek 
WYŁĄCZNE PRAWO przyjmowania ogłoszeń w Rosji, za granicą i w ł{ról. Polskiem. oprócz ŁodZi i okolicy. oddane test Daml>Wi lianriJ. L. I E. Metzf i S·ka. 

Egzaminy wstępne 
w azkole Rzemteślnłcxej Tow. 
"Talmud-Tora11 (oddział 
tk ckl l elektrotechniczny) roz­
po~ją 1i9 23~go czerwca 

o god41. 9-ej rano. 
2316-l-l 

NAJSiOJ'TECZNlEJSZV SRODEK 
usuwa 

jtlegl1 P•J'•Zoze, opaleniznę, 
w11grJ', ozervono•ć twarz• 

i ••zełkie plam• 

1a~ła ao łwa:~y 
wyoa!azku aptekarza 

Jana. Niwińskiego. 
Dla nlul1cia 11i!ad1w1łctw1, ka!da padałka 
a1patrzn1 jut 1 pl1m•1. 'na której znaj· 

iljt ait N! 2114 I nzwiskt 11aaJ1ny 
Jan Niwiński. 

Wzrastające wciąż uświadomienie 

ludu wiejskiego, stanowiącego podwaliny 
naszogo narodu i przyszłą jego potęgę, 

w rodzinnym naszym ultramontanizmie 
wzbudziło łatwo zrozumiałą trwogę i 
:;chnęło jego czynniki religijno-wyko· 
nawcze do jęcia się środków ekstraor­
dynaryjnych - do wyłączen ia ze spo• 
łecznośc1 Kościoła katolickiego wszyst• 
kich ciytelnil\ÓW .zarania•. 

Na ten akt barbarzyńskich, ciemnych 
ił, które spychają gwałtem nasz kraj 

do znaczenia rzymskiej prowincji. a spo­
leczeństwo do roli bezkrytycznej, niekul· 
turalnej masy, ozwały się na łamach 

szystkich pism oŚlępowycb głośne 
protesty• przemilczane a:upeł łe w · „ 
mach konserwatywno-kłerykałnych. ~ 
i wogóle cała ta niesłychana 1 w XX w. 

kwiaty ludzkiego ducha. Oziś wyn:ącona 
jut klerowi z ręki miecz i pochodnie cło 

rozpałania stosów. Zostały mu tylko 
Kalebasowe grzmoty bezsilnego antewu, 
w rodzaju ekskomuniki. Ten środek 

nie stanowi z pewnością tamy dła dą -
iącej do lepszej przyszłości ludzkości. 
Zauważę tu, te ci, na których glowy 
spada ekskomunika, przyjmują i• zuwy. 
czaj z pogardliwym uśmiechem, gdyż 

nie przeraża id1 ten przejaw kościelnego 
gniewu. 

Mamy wszelkie dane do mniemania. 
że i chłopi nei nie zlękn• si4 papie~· 

wych gromów i. nie oglJ&dając si~ na 
pfeoi4cycb &Ją .z wściekłojcl opasłych 

ł'U'~11.l!oV11to- i ich adherentów, spokojnie 
choć powoi~ podąq przód. 

Smiały pPotest tywiołów, grnpuftł• 
sprawa. cych si4 w .PoJskfem Zjednoczenia Po-

Na wiecu partyjnym .Polskiego stępowem•, protest. który !>1ł tyłko 
Zjednoczenia postępowego•, odbytym w p ros tym oby w at el 1 k i m i a a„ 
dniu 15 z. m., znalazło miejsce obszer• ro do wy m ob o w i ą z k ie m, W'J" 
ne umotywowanie tego protestu zakoń· wołał mamienm& enoncjacjtS .,Związku 
czone wezwaniem do walki z zalewem Katolickiego•, grapkł ałtramontan '68-

lprzedd w aptekach, składach aptecznych klerykalnym, l<tóry nam wyrządził 1 do C7VCh; łl1'abiów papieskich, dymlst"ono-
1 perfumerjach. u-~ 

dziś wyrządza nieobliczone w następ· wanych księży,cb gospody6 i tułtl quen• 
stwach klęski .Hands offl" - zawołał tłch, którzy razem wzięci, w nieświado­
postt:p polski do kleru, który iure ca- mości swojej w kwestjach teologicznych. 

Dzisiejszy numer składa si"' d · b. t d d t · 
7 uco uzurpuje so 1e w a ze na yc1em •religijnych i społecznych, są niekiedy 

1 a 8-miu ko•umn. naszego narodu wogóle. i wszystkimi par trop de zele plus catholiąues que 
tego.i przejawami w szczeióiności. Nie ·te pape rn~me. Enuncjacja owa, którą 
wątpi fi, te za okrzykiem tym pójdą ci - jak to. dalej zobaczymy- naldałoby 
wszyscy. których obchodzi cośkolwiek raczej nHwać denuncjacją, zasługują 
duchowy rozwój polskiego narodu, któ• bądź co bądź na u wagę - i zapewne 
rzy przyldaśnięc1em barberLyństwu kleru, wkrótce umieSICZORa ~dzie w .Myśli 
godnemu czasów jal\iegoś Innocentego Niepodległej•, jako dokument XX wieku. 

Kalendarzyk. 

Sroda. d, 18 czerwca 1912 r. 
D z I I: Gerwazego i Protazego. 
J a t r o: Syłwerjusza P. M. 

ł{ral{owiaczel{. 

Ul, nie zechcą kompromitować Polski Odezwa .Związku Katolickiego•, 
w oazach cywilizowanego świala. POia garśchl k9munałów i inwektyw w 

Wesół i szczęśliwy krakowiaczek ci 
A mój konik siwy ra-źno siQ uwija. 

Dawniej-Rzym do walki z kacerza· w stronę • P, z. P..''. jest w istocie rz•• 
ja rńi, do których naleieli w s z Y s c Y czy marną denuncjacją na tente zwi'lz-ek 

~ybitniejsi ludzie średniowiecza. chwytał i na to właśnie pragnE: zwrócić uwagc. 
siE: miecza, rozbudzał wśród wiernych Tendeacja ta, tle ukrywana, dobitnie 
swych najftiisze instynkty i szczuł wier- przebija ze zdań takich jak np •• pertja 

On ma owies w żłob.fe tam, 
Ja Szustowa koniak mam. 

Baczność ! *) 
jak .powszechnie wiadomo, duc.110. 

'wieństwo katolickie w Królestwie, z bi· 
skup~mi na czele, wydało bój na śmierć 
-1 tycie młodemu rucho.wi ludowemu, 

'.JGórego prowodyrzy skupiają si~ wokół 
.tygodhlka .zaranie". 

nych kat<tłlków na Bogu ducłta winnych (9 P. Z. P. •) jawnie grozi walk~ wyzna. 
Albigensów czy Wald eosów. Gdy ni<>wą, cZ311i tworze n i em n ie ob li­
strumlenłami krwi, bezprzykładnych w c z a I n e 2 o w s k u t k 11 c h z a 111 ę tu 
~ziejach świata rzezi, zalano pożary my· .Da li~t łer Wund be~rabenl Szanow­
śli lu<lzklej, gdy wytępiono z nasieniem nym hrabiom i uorderowanym szambe• 
tych wszyslłłfch, którzy odwagE: mieli łą· laaom papieskim chodd o otworzenie 
czyć się w związki religijne wolne od eezu komu należy na mog~ce wyniknąć 
tyraństwa Rzymu od oltruceństwa zbrod· z antylderykalnej akCJi pełskich postt:• 

niarzów i rozpustników, zasiadających powców skutki", w rodtaiu bandytyzmu, 
na tronie papiesldm, - wówczas za· mord6w, podpalań etc. Oczywiście, „Zw. 
płonęły stosy inkwizycji papieskiej, gi- Katolicki" uznaje całe „Zjedn. Post." za 
n~H wszyscy, c.o nie iylko czynem, lecz Judzi bez.: wiary alias bandytów i1 :z ter:o 
choćłw my,ślą, zgrzeszyli przeciw Koś· punktu załoten ia wychodz~c, z radością 

j W aprawłe, porus•ae} w n!Diejszym ar· Ciołowi.j pr7.y~łbf S~ tJrm JuclzłoM, pPOW8• 
'ty,ltulo, zablwa1Um7 jui &Jea w Nil 131 9 Now. \1' I t · . · :. ł I 'I ' .l i,,,.; 1.. d • ...:.....:...„1. d 
Xur. Lócb ••• wnakłe, ze wzgled11 na argume11tacj i: ;y wa ce e1 zwyc l~t.Y a wo na mys azonym w •uor al'lacH . o Wl.Q'- po 

Niemo1ewski, zademmtjowany przez 
biskupa Zdzitowłectiego (który podobno 
mógłby coł niecoś rzeeosprawJe- jasno,.; 
górskiej) niedługo odsiedzi rok twierdzy• 
trlebn dostarczy<! nowego kontyngens~ 
przestępców państwowych•. którzy PoCt 
pokrywką emancypacji rełigłlnej siej Ił w 
kraju ldeje ant~połeane i uczą bandy~ 
tyzm. Pisze przecld: odezwa, to .po., 
eróżka oraanizowania wałki wy,zoanio­
wej jost alccją wichr.zydeiską. l)tlW•a.kroł 

P'f&•c:-iw spo łeczo4•. 
Wspomina tel sławetna ·ennncjaefa 

o IOłi tydów, jałq nekomo odgeywajc 
oni w tycia .P. Z. P.• 1 wpływie Ich 
na wzmacnianie rucha antykl~kalnego.. 
jun, jest rzeczą, te członkowie .zw. 

r ~ltby na ciele a. 
mrojoafch w dalłgi ł JUooice ciemnych 
mas i poszliby pochodem mytowym 
• .tydów i JQISODÓw• .,, ze .Zi• 
P-0&t. • 

Z twterctzenłami odezwy, te .rerłgfl 
katolicka je&t rellgf 11 olbrzymiej wf41t„ 
:szoki naszego społeczei\stwa•, te .ak­
cja• .Ziedn. Post.• mnsf wywołać obo­
n:enie wszystkich r<'zumnycb i uczci­
~ ludzi". - polemlzowa~ nie będę.­
Powiem tylko, te olbrzymia wiekszośt 
naszego społec~~6stwa - nie ma od­
wagi przyuiać się do swoich przekona1i 
religijnych, nie ma odwagi zaprzeczyć % 

grunta falszywemu truizmowi: .Pol•, 
skośt i katoncyzm - to jedno• i jasno 
a szczerze wstąpić na tory prawdziwej 
kultury i cywiłizacji, opartej na owoc­
nych rezultatach wielowiekowych wy­
siłków ducha łudzkiego. Maskę obtuq 
trzeba zerwać! 

Cały myśiący oiół narodowy, cl() 

którego sumienia apeluje odezwa na„ 
szych hrabiów na Clemnogrndach i ich 
klerykałnydi napniaaów, odwrócić sf~ 
whden z nai&łtbszą poiardą od hanieb· 
aej enuacjacji recte deounatacji. Walka 
lderu z znaniarzami to me drołme zda· 
rzenie, nad którem sil: przechodzi do 
porządku diłeonego, to jeden wiccef 
etap tej walki, jaka się toczy wcicit na 
ziemiach polskich„ od reformacji i arjan 
pocz'łwszy, między chciwym władzy, i' 
pienti:dzy Rzynwm, a zabi}a}ąc:ą swe 
okowy dimoJ(ratyuną, wolną myśl' 
polsk11. 

Nowej Targowicy religijnej, co 089 

chce w niewol~ riymską zaprzedać. -
rękawice rzucić naletyl 

Zwycięstwo - nadejdzłeł 

Bolesław Dudzł'81d. 
.aatora art7kllłu p. .Bolesława Dud&i.óakiego uw~: ludzka; odnosi ona nowe tryumfy. z · osłoną J'JOliqijnych pałasz6w i bagne­
t;J: , -. -~-~~~ 0-!"•, k.wc•tJi uzytnlonej krwią i popiołami męezenni· tów. Dobry przykład idzie z góry, oJ 
.Wjł,Jr}-~· - ~' · · ' ,.... ~~ów ziemi, . wykwitły_ nąjc4cl9.wnie~e ,.P,rze_w.o~w ·_ du,d\~~cł> .--:: ..+.w.-.(<at. ~-- . · , • • • 



'2. NOWY f\URIER t.Onzr<I - y~ Ct~rWe!ł 'r912 r. 

względzie, aniżeli ich sąsiedzi ze „środ-

spratlf!.ł chełmsLa w Dum1·e ka" t grupujący się w nlejednolltl!. ' recz 
VUl i\ • zazwyczaj ławą idącej partji Paźllz1e1 ni• 

• ltawców. Prawica w1 CIZ z najbliższymi 

Na porządku dziennym wczorąjsz -
go posiedzenia Dumy lanąt projekt 
wydatków, związan}'cll 1 priygotowa• 
niem m. Chełma do roli miasta gube1 n­
jalnego. Mianowicie mlnbterjum spraw 
wewnętrznych wnosi asygnowaui 575,000 
rb. na nowe gmachy I remonty, na na• 
bycie niel<tórych ruchomosci i t. p. 

Sprawozdawcą jest nacionalista Czer­
winskij, l<tórv proponuje przyjęcie tego 
projektu. 

Pierwszy zabiera głos poseł Dym· 
sza, dowodząr., że projekt nie odpowla„ 
da formalnym warunkom prawodaw­
czym, przesądza bowiem sprawę, której 
jeszcze nie zdecydowano ostatecznie. 
Dlatego Dymsza wnosi, w imieniu Koła, 
llby projekt trn odesłać do komisji 
ł,>udżetowe1. 

Następnie poseł Swięcicki dowodti 
na podstawie danych liczbowyc:h, te 
projektowi zbywa na uzasadnieQiu rze• 
czowerri. Dlatogo mezbędnem jest, aby 
komisja budżetowa ponownie poddała 
rewizji technicznej p1 opono wany preU· 
minarz. 

Członek skrajnej prawicy, Nowic:kij, 
uważa powytsze propozycje polaków za 
nowy objaw t.lątefi obstrukcyjnych. Du­
ma powinna z tenu dątenlaml walczyć. 
Projekt należy przyjąć bez dysku&ji. 

Swięcicld ponownie ubiera głos, 
broniąc swego wniosku. 

~prawozdawca Czerwinsldj Jowodzl, 
te projekt jest formalnie I rzeczowo 
prawidłowy. 

Durna wi ks:iością 105 głosów 
przeciwko 61 wniosek polaków odrzuca. 

Z większością g~osowali, prócz pra· 
wicy i nacjonalistów, także prawie 
wszyscy październikowcy z Olebowem 
na czele. Ouczlww jest nieobecny. 

Po odrzuceniu wnlosltu polskiego 
Duma pri;echodz1 do rozpraw meryto­
rycznych. 

Tą samą więl(szością uch alono 
tamknięcie listy mówców, których za­
pisało słę 9. 

P<irczewski wykazuje, ie projekt 
uprzedza wypad! i. Niepodobna decy· 
dować sprawy, zanim nie będą wiadome 
wogóle losy projektu chełmskiego. Ni­
niejszy projekt jest bowiem organicznie 
zwląza11y z projektem zasadniczym. Mów· 
ca nazywa projekt wyodrebnienia Chełm­
szczyzny przestepstwem historycznem. 

Harusiewicz poczytuje za bezwzglę­
dnie niedopuszczalne, aby decydować 
projekt konkretny w czasie, kiedy spra­
wa zasadnicza jest jeszcze w stadjum 
badań komisyjnych. Następnie mówca 
wykazuje na podstawie szeregu cyfr, te 
obliczenia mlnisterjałne grzeszą braldem 
ścisłości. 

Gulkin (bezpart. w-łościanin) wypo­
wiada się iakże przeciwko projektowi. 

Rodiczew nazywa projekt aktem 
dezorganizacji państwowej i nienawiści 
11arodowej. Mówca ostrzega prteci dniem. 
kiedy przyjdzie czas na porachunlc1. 

Swięcicki dowodzi, ie obliczenia 
projektu są przesadzone. 

Rozanow (trudowik) zwalcza ener­
gicznie projekt. 

Arcyb. Eulogfan utrzymuje, że pro­
jekt jest bardzo naturalny. Dziwi się, 
te ktoś tu oponftje, i tłumaczy sobie to 
tylko związkiem niniejszego proiel<tu z 
kwestją z.asadntczą wyodrębnienia Chełm­
szczyzny. 

Przemawiają jeszcze: Uwarow, Oul­
l<in i Dymsza, poczem Duma, wl~kszo-

. łcfą 127 głosów przeciwko 32, przyj~ 
muie wniosek przejścia do ctytania 
~zczegółowego. Z wi~kszością głoso­
wali, między innymi, październikowcy: 
G.ebow, Antonow i Kowalewskij, z 
mn1eiszośc1ą - Anreµ i Beneclrn. 

Ta sama większość przyjmuje pro­
lekt w drugiem I trzec.iem czytaniu, czyli 
ostatecinie, I odsyła go do komisji re­
dakcyjnej. 

swymi sąsiadami, naqonal1starni, tak 1est 
pewnu utrzymania się w czwartej Dumie 
przynajmniej w te1 sile, jal ą obecnie 
pr edsta •Ua, te nawet nie zakrzątnęła 
siQ dotychczas orwlo przyst.łych wybo· 
rów, Jest tu po11ielHtd zrozumiałe. Ła­
twiej u1011 ć tego, co "'Ił 1uż pos1adu, 
niż sięgać po nowt! zdobyi;.ze. 

Zresztą prawka i nacjonaliści pewni 
są poparcia rządowego. A poparcie ta• 
kie, nie tylko w Rosji, jest poniekąd gwa„ 
rąncją zwycl~stwa. 

Pierwsi, niby straż przednia kam• 
panji wyborczej, wyruszyli „Kadeci", 
czyli .partja wolności ludu" a noszący 
swą µopularną nazw~ od pierwszych li· 
ter miana, jakie ur ędownia przybrali~ 
partJi .lwnstytucrjno-demokratyczneJ". 

W tych dniach kierownicy µartji 
.kadeckiej" odbyli w Petersburgu walną 
narndQ, z udziałem delegatów, wysła­
nych pr•n prowincJonaln~ komitety 
stronnictwa. Pr~ebieg tej narady wielce 
jest interesujący. zapowiada on i>owiem, 
z jakierni hasłami wystąpi to Mro11nlct· 
wo do walkJ w najbhższych wyboruch 
do Dumy. 

Przedewszystkiem więc na n rad1ie 
tej twi rdzono, te odpowiedzłalno:ć za 
rozczarowanie, jal\ie tuecia L uma 1 rzy• 
niosła narodowi, spada całkowicie na 
Paźdz.\ernikowców, oraz na sprzymierza• 
nyah z nimi n cjonallstów I prawic4, 
Przez cały przeciąg istnienia trzeciej 
Dumy Październikowcy nie uczynili nic, 
coby miało na celu urzeczywistnienie 
manifestu październikowego, nie priy­
aynili si też do p1ttywrOcenla l<rajowi 
spokoju. 

Zdaniem mówców, wszelki rozwój 
wolnościowy życia publicznego. wszelkie 
nadzieje szeroldch mas ludowych, padły 
ofiarą samolubnych ra<:hub te1 grupki 
przedstawicieli ludu. którym stołypinow­
skie prawo wyborcze (z 16•go czerwca) 
umoiliwiło zajęcie w Dumie s~anowiska 
decydującego. 

Działalność Październikowców i na· 
cjonalłstów doprowadziła do całkowi­
tego pogrzebania powagi Dumy. Rolę 
przewodnią obecnie . odgrywa nie Durna, 
lecz Rada państwa. która w swych za• 
pędach reakcyjnych niczem si„ nie krę• 
puje, i każde prawo, mające jaklekol„ 
wiek znamiona postępu, kaleczy w naj­
straszliwszy sposób. 

Wyborcy, którzy przez lat piąć w 
milczeniu przygląda li sie działalności 
Durny, wkrótce będą mogli jasno się 
wypowiedz1ec, czy zadawała ich ten po­
zór istnienia ciała prawodawczego, czy 
życzą sobie dalszego utrzymama te~o 
pozoru. lub ety też pragnfł odnowienia 
Rosji mt drodze reform posv;:powych, • 

Drogę tych reform partia wolności 
ludu dokładnie nakreśliła w ogłoszo. 
11ym sześć lat temu programie wybor­
czym i w adresie do pierwszej Dumy„ 
Programowi temu partja Kadetów pozo· 
stauie wierną, - tak b1zmi oświadczenie 
zebranych na naradę. 

O&wiadczeme to ma dużą wagę, 
ws azuie bowiem, z jalclemi hasłami 
Kadeci pójdą w bój wyborczy,-równo· 
cześnie zaś jest odpowiedzią Ella tych, 
którży twlerdztli, że partia Kadetów w 
dągu ostatn11.:h lat pi<:ciu zesr.ł'a z w1ełu 
punl~tów swego pru~1dmU p1t:rwo1t1~~0. 

Program ten, jal!o hasło wyborcze, 
ma być ogłoszony w sierpniu. Główne 
jego punkty są: po vszechne prawo WY• 
borcze; rząd odpowiedzialny przed cła· 
łem prawodawczem: rozsterzenie samo~ 
rządu we wszystkich dt.iedzinach życia 
publicznego; ca.łkowite rówt1ouµr11wnle· 
nie wszystl ich obywateli państwa w za­
lt resle praw polilycznych; rozszerzenie 
praw Duwy; równomierne opodatko· 
wa111e w:Szystkich klas ludności: wresz­
cłe- ,.zwalczaulc IHe:;IJnej polityki ajLrar· 
nej'', pr!!ez 'tołypina l:itWorzom:J, u pl'o· 
wadzącej do zuboż nla włościan". 

Pod tym ostatnim punktem domy­
ślać sie należy dawniej tak usilnJe bro­
nionego przer; Kadetów wywlasirze n la 
osobistej własno.ki zie111skie1 1ia rzecz j)ronram J.,,.adelów. wspólnej gospodarki włościań~kiej. 

~ I\· Zdawało się, że na tym właśnie 
punkcie, który ma bardzo licznych prze­
ciwników nawet w obozach postępo­

~eszce trzecia Duma nie zakońciyłe wych.-Kadeci poczynili ustępstwa sto• 
żywota, a już tu i owdzie pojawiają się sując się do oplop znacznej wit:kszości 
µrzyr-otowania do czwartej. społeczeństwa. O lrnzuje 11; Jednak, że 

Dotychczas stronnictwa lewicowe co do tego l<adt:c1 pozostają niewl;ru-
wlększa . okazuia ruchliwość w ty;n, szoo~ .. obrońcami swej doktryny. 

· Podroże okólne. 
W d. 28 kwietnia r. b. miralsterjum 

komunikacji wprowadaiło bilety okólne, 
których gJó •nym celem uprzy tepnienie 
podróży sferom społecznym, z koniecz­
ności rzeczy, dla względów zawodo• 
wych, zmuszonym odbywać częste i 
bardziej oddalone podróże. 

W swojem założeniu koleie nic nie 
tracą, gdyż obliczają za bilety według 
norm strefowych i różnicę stanowi tYI• 
ko to, że podrótujący. &amlast kupo· 
wać kilka biletów, gdy ma zatrzymać 
sic w drodze, lub jechać powrotnłe, ko­
rzysta, że płaci za całą liczbę przeby­
tych wiorst odrazu według skali strefo· 
we•, t. j. taniej, niż gdyby nabywał do 
każtleJ miejscowości oddzielny bilet. 

Ale i to udogodnienie mogłoby 
mleć wiolką doniosłość dła handlu i 
przemysłu, gdyby bilety okóhle odpo-
wiadały swoiemu celowi. · 

W ułotonych przez ministerjum 
marszrutach pominięto środowiska han· 
dlow , przemysłowe, miejsca kuracyjne 
I Inne mlejscowośd, ciągające wl l(sze 
rz z podróżnych. 

Ze z rozwojem przemysłu I wywo 
zu, rozwija się łączność mię dzy najod· 
d aleńszemi miejscowościami Cesarstwa I 
Królestwa. nie ulega wątpllwoścł, Katdy, 
znający stosunki miejscowe, wit, że po­
watnle1si lrnpcy z większych miast Ro­
sji odwiedzają conajmnlej dwa razy do 
roku, na tak zwane .sezony•: Moskwę, 
Warszawę, Łódt, Białystok I t. d., więc 
marszruty np. 1. Irkucka, Omska, Tasz· 
kentu, Tyflisu, Baku i in. do Moskwy, 
Warszawy, Białegostoku i in. s11 niemal 
konieczną potrzebą. Tymczasem punkty 
te są albo pominli:te, lub posiadafil kle· 
runek spaczony w ten sposób. ta IU• 
Zytkować go nie mot na. 

Miejsca kuracyjne, jak: Ciechocinek, 
Busk i inne, do których w sezonie 
ł>ywa duży zjazd kuracjuszów ze wszyst­
kich krańców państwa - rOwnlet po· 
minięto w ogłoszonych przez mlniste­
t}tim marszrutach. 

jeżeli bilety okólne mają :r.yskać 
powodzenie i przyuleść korzyść, t1aleiy, 
przy udr;iale osób komp te 1tnych 1 

przed tawicieli handlu i przemy łu. o· 
pracować takie marszruty okólne, któ• 
reby obejmowały środowiska handlu I 
przemysłu w połączeniu z punktami, 
do których skierowany Jest cały wy­
wóz. 

Za granic, bilety okólne istnieją .na 
iupełnie innych, bardziej odpowiada1ą· 
cych celowi zasadach. Marszrutc: określa 
każdy pasażer dla siebie, według po­
trzeby, kolej zaś oblicza przestrzeń i 
należność i wydaje bilet, pasater obo· 
wiązany jest tyllco o trzy dni wcz:esniej 
wskazać marszrutę. 

Anatol Loroy Baaulieu. 
-A-

Z Paryża nadeszła smutna wlado­
m ość o zgonie wybitnego a szczerego 
przyjaciela polaków. 

Zmarł znany publicysta i uczony 
Anatt>ł Leroy Beaulieu. 

Henryk Jan Babtysta Anatol Leroy 
Beaulieu, znakomity publicysta fran· 
cuskł, przyjaciel polaków • ł wszyst-
kich narodów uciemieżonych, znawM 
ca stosunków polskich, urodził sł~ 
w Lisieux, w Normandii w 1842~im 
roku. 

juz w rokn 1866 napisał, .une tro· 
upe de comed ~1b" 1 i zaraz potem: „La 
restauration de nos monuments historf„ 
que devant l'art et devant le bud„ 
get". 

Od roku 1872 do 81 odbył czt ry 
podróże po Ro::1j1, klorych owocem był 
s:terea tudJóW o pmwuch, dotycz1t· 
cych Rosji. 11 L'emptre de Tsar et les 
Russes" 3 tomy, 1887 - 1880); „Un 
homme d'Etat ruiłse, N. Mllutłne, a'a­
pres sa · correspondance inedite", stu­
dium o Rosii I Polsce za panowania Alt!k­
sandrd II (1884); ,, Lu France, lu f~ussio 
et l'Europe" (1888). 

'Po powrocie z podróty w r. 1881 
L. B. został profesorem historji współ-
czes11ei wschcdniej. ' 

'11 1887 wybrany zostA.I': czło.nltjem 

akademji nauk mondoycb I ~ 
nych. 

L. B. był jednym z: goni ·n;eez. 
nf ków sojuszu francusko „ ro yfskłego. 
do którego zawarcia systematycznie 
przygotowywał opioj«: pubłł~ Pran-' 
cjf. 

Zmarły pubłk:ysta był ~ 
postępu i demokratyzmu. 

W roku 1906 odbył ostatn'4 po­
drót po Rosji i wst11pił do W81'1111wy• 
zapewniając o swoicli niewygasłych dla 
Polski sympatjach i propagując.; pojedna• 
nie z Rosją. · 

Wiele prac L. a; tłómaczoQ.(tna lt-1 
zyk polski. , · . · 

Walka z uch łami. 
Jak nadmlenDem w paprndnłłl'ł ..,1 

tykule (nr. 124 .N. K. Ł. •). wyntaml 
tu Jedynło własny pogl'd na łPf•WJ tel\ 
po ytecznej 1 ie wsz chmiar godnej po.i 
parcia instytucji, jakia Jest .Liga prze„ 
ciwgrużlicza•. Powtótz4 tu kilka wyją~ 
ków ze sprawozdania - wcale nie we-1 
1ołe20 ~ Ił rok ubłe&ły - 2-gt od., 
załoi nła Ligi. · 

.N katdo sto łysi ov mfe zkańc6w 
umiera w Łodzi na grutllco płuc 189 
łudzi, gdy w Innych wfelklch miastach... 
iak w Londynie umiera tylko 147, a w' 
Edymburgu 109 - na tak11 aanu, llczbtoj 
mieszkańców. , 

• Współczucie I łttołć dla bogłclt 
chorych na grutllc:• starały 1łę joż ocf.l 
dawna ułtyć ich doli•. 

Rozmiary zła, jakle wyrządza grut.. 
lica, nie dają się jednak zwala:yć po-l 
mocą dory ~czą. Dla tego szeroko po­
łfłta i jedynie skuteczna walka z grutllc:ąi 
musi być walką społeczną, opartą na 
szeroko pojętych i ściśle wykonywa· 
nych zasadach medycyny I bygjeoy pu~ 
bliczne1. 

Potrzeb'= walczenia z grutllc, w t.o-­
dzl nadto dobrze rozumieli je/ śwfatlef • 
sf mieszkatky w chwili zawiązania „u ... 
gi przeciwgruźliczej•. Przykro pomy ... 
sieć, fe Łódt i półmi\jonową ludnością, 
ty eh światłych ludzi tak mało posiada. 

Celem Ligi przeciwgruźllczef jes~ 
a) przeciwdziałanie -za pomocą wszel-1 
kich przei naukę i doświadczenie: wska-1 
zanych rodków - szerzeniu sł grutll• 
cy, b) umożliwienie leczenia si• lu• 
dziom zagrotonym grutll~ I chorym 
na gruźlice, c) opiekowanie się rodzł.; 
nami chorych na gruźltcę. 

Dalej ustawa m6wi, że .Liga• za­
kłada i utrzymuje sanatoria (lecznice) 
dla niezamożnych i ubogich chorych na 
gruźlicę i zagrożonych gruźlic~. zakłada 
dla tychże letniska. 

Dąty do tworzenia przy szpita. 
laeh specjalnych oddziałów dla chorych 
na gruźlicę, dopomaga1ąc do ich zało­
żenia i utrzymania. 

Lecz dotychczasowa działalność -
drugi rok istnienia - Ligi jest ledwie 
słabem zapoczątkowaniem, dążącem ku 
urzeczywistniemu programu działalności 
tej instytucji. 

Aleby oostulaty. wyratone w usta-­
wie Ligi przeciwgrużllczei, mogły byd 
z zadowoleniem wypełnione, by Liga 
mogła skutecznie przeci~działać szerze­
niu si~ gruźlicy, by mogfa umożliwic! 
leczenie sie ludziom chorym na te cho•· 
robę i opiekować si~ nimi i ich rodzi"' 
nami, dla których, by ustrzedz ich od 
zarażenia, Liga mogła założyć domy 
Izolacyjne i udzielać tym ostatnim środ· 
ków materialnych na utrzymanie, Li~a 
zamierza urządzał pokoje w różnych 
częścia-cb miasta, w których lekarze U• 
dzlelać będą porady I pomocy lekarskiej 
chorym na choroby piersiowe (jeden 
taki pokój jest już na ulicy Spacerowel 
nr. 11). 

Na tern miejscu czuj~ sle w obo­
wl4zlm r1:wr6cić uwagę czytelników, !e 
gruzlica atakuje głównie młodtiei: w wiee 
l<U kwitnącym, bo w łatach 20 - 30 
(30 proc. ogólnej liczby zachorqwań), 
widocznie, że wiele ten głównio sprzyja 
tej futalnej chorobie do zasiewu ziarnl\a 
zarazy, które w niezbyt dłu2im czasie 
wyda1e obfity plon zulszczcnią • orga~ 
nlzmu. , 

Co do zajecla„ naJwfecej chorujal 
tkacze-chałupnicy, cl pracują w najgor40 

siych warunkach hygjenicznych, w jed• 
nej bowiem. ji.biEJ- stoi. kilka warsztatów„ 
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lóika. kolebki i róż;iych innych sprzę­
tów ·domowych całe kolekcje. 

Niemniej chorują robotnicy fabrycz­
ni, i ci w nielepszych pracują warunkach 
hygjenicznych. 

Co zaś do zdolności takich cho­
rych do pracy, to widzimy, że z 373 
thory;;h, oddauych pracy zawodowei, 
było zdvlnych do pracy ledwie 75, 
z mniej lub wic:cej zmnieiszoną zdolno­
ścią do pracy 242, zupełnie do żadnej 
pracy niezdołnych 56. 

Ostatnia wiec kategorja nieszczęś­
liwców jest jut zdeklarowanym cieża„ 
rem dla swych rodzin, zaś z tych 2'1-2-
(70 proc.) .f)ółzdolnych", tak więc pro· 
dul<cja wytwórcza, jak i społeczeństwo 
korzyści prawie tadnych mieć z nich 
nie może. 

A zatem, by wszystkie zamierzenia 
I szczere clu:ci działaczów, poświęcają· 
cych czas 1 wiedzę w celu ratowania 
setek i tysięcy jednosteV. od niechybnej 
zguby, mogły się zamienić w faktyczną 
rzeczywistość, potrzebne są znaczne ka­
pitały. bardzo znaczne, na setki tysi~cy 
rb. liczone. 

Nie do~ć bowiem jest wybudowal 
f urządzić sanatorjum_ - bo jakkotwiek 
wydatek na to jest znaczny, ale jedno. 
razowy, - gdy, tymczasem. na utrzy­
manie chorych, zwłaszcza takich co 
płacić nie bcdą w stanie, a takich jest 
najwięcej, potrzebne są bezustan11ie 
znaczne sumy. 

Zkąd je brać? 
Utzymanje chorych, zwłaszcza su­

chotników jest rzeczą waźną i kosztow­
ną, albowiem, organizm takich chorych, 
osłabiony 1 zniszczony skutkiem zarazy, 
wymaga pokarmów pożywny~h i w ob­
fitej iloś('L 

Utrzymanie chorego w Rudce-je„ 
dynem sanatorium dla suchotników w 
kraju (powstało dzieki zabiegom nieży. 
jącego już d·ra Dunina), kosztuje dzien­
nie przeszło 2 rb., które jednak nie po­
krywają kosztów utrzymania. Utrzyma­
nie więc 100 chorych, licząc tylko po 2 
rb. dziennie, kosztować musi 70 kilka 
tysiecy rb. rocznie. 

Jak zakłady takie u nas są potrzeb· 
11e i poszukiwane może służyć za przy­
.kład sanatorjum w Rudce (na 60 łóżek), 
~dzie często na jeden wakans bywą 
.średnio" po 30 kandydatów. 

Kiedy i jal< węzeł gordyjski będzie 
rozwiąnny - jest pytanie, które długo 
może zostać bez odpowiedzi; źe sana­
toria i szpitale dla suchotników są po­
trzebne, niema dwucb zdań. ale, ie ka· 
.Pitalów na zadosyćuczynienia tej po­
trzebie brak, takie dwuch zdań niema. 
Zaczyna«! zaś wielkie dzieło z małym 
zasobem sił (kilka tys. rb:) jestto akcja 
.ibyt ryzykowna. 

IO) 

ARNOLD BENNET. 
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Sprawie wal1<1 z gn i!icą poświęcę 
jeszcze kilka ar·~1 .: płów 

H. Suszkiewicz. 

Z dniem dzisiejszym ro;poezy­
namy druk listy podpisów pod pro­
testem przee;iwko wyklinaniu .,,Za · 
rania," prze$ kościół katolicki. 

I?rotest. 
Wszczynanie walk religijnych 

I wskrzeszanie w XX-stuleciu śred• 
niowlecznego fanatyzmu potępiamy, 
jako zbrodniczy zamach na zdrowy 
rozwój narodu i najcennieisze zdo­
bycze kultury. 

Łączymy przeto nasze głosy w 
gorącym proteście przeciw nagance 
duchowieństwa na „Zaranie•. a na­
szym wyklętym braciom z ludu 
ślemy wyrazy współczucia, otuchy i 
solidarności. 

Zygmunt John, Ella Tuszkćwna, 
Józefa Krakinowska, M. Sarnowski, He­
lena Lewińslrn, I. Kalitowicz, K Da­
szewski, K. Tusz.1,0, Malewski, Wanda 
Głębocka. 

Wacław Łypa;.;ewicz, Kazimierz Zyc­
ki, Tadeusz Balicki, Wincenty Rzymow­
ski, Ignacy Mucha, Józef Jabłoński, J. 
Zegart, Kazimierz Wroczyński, Czesław 
Matecki, Jerzy Jankowski, Stanisław 
Pieńkowski, Andrzej Zarzycki, Adam 
Niemojewski, Iza Moszczeńska, Dr. Wa­
lenty Mi!daszewsl<i, Dr. Klemens Pa,'l'li· 
kowsk1, Stefan Perzy11sld, Leon Choro­
mausto, Stanisław Czarnowski, Stefan 
K1e<.lrL.y11sl<1, Jan Turski, Piotr Z.u!J JWicz, 
l. ~reorzyc.d, F elil•s jabkzynsłc , j '!Il 
Lorentowicz, Sta111si aw Kempnci. Ga­
brjer Kempner, :Stanistaw Pyrowicz. 

juljan Krzemieniewski (właściciel 
folwarku Kowalewice). 

Lucjan Bębnowsłd. 
A. Lubińska, B. Rewi1iska, F. Ba­

licka. 
Stanisław Chybiński, Jadwiga So­

bańska, I. Chylińsl,i, St. Zawadziński, 
F. Wałucki, St. Radzyński, W. Kraw­
czyk, Z. Ciesielski, F. Wasiński. 

.::>. Kowalewsl~1, I<. Grzesik:, J. Ko­
walewski, M. Kostrzewa, S. Ostahn, A. 
Szlachowkz, W. janowsl<i, M. Zurek. 

A. Ojrzyński, I(. Hayniłłowicz, Hen­
ryk Malinowski, W. Babiński, A. l<oby­
liński, Stefanowski, Skrobańsl<i, St. Zie­
liński, St. Zelkow::.!ci, St. Szczuka, N. 
Łoparewski, A. Cesarczyk, K. Trutow­
skl, A. Malinowski, l. Zaookrzycki, F • 

==============================~==== 

Stefański, ł<. Pai o!'!ski, L. Szczepkow- Jan Zbikowski, Józef Ce )ielak, Fran· 
ski, j. Kornasn:wski, St, Jasiński, T. cis?ek Cieplal<, Józef Kao?ewski, Alek­
Zołędl owski, Z.1v1;1tllszew:;k1, M.Wroński. · sander Uraczył<, józef Pietrzak, Jan Ko-

Wacław Stt.cki J. Jędr..:e·ewsk ;, smi; la, Jacenty Graczyk, Sta.nisława 
St Siecińsl<' Fr.' Grnolnik E. Ko- \~ rób!ewska, Bole~ław Rutiw~s1<1,_ Sta -

t ~n. . , '. . ., E ' . W msław Kiepeła, Piotr Soboc1ńsk1, Jan 
s.rze_ wski, Jan Ul z_ eleck„ uge111usz e- K' I A t . s . n· k1· w~adysła'" .1 M w 1 1 · J K · , 1 · 1epe a, n o .11 zczepa , , „ 
s_olow~ \I, : ~ t:WS •

0
• an raje\\~ ' 1

• Kral, Wacław Stasiak. Władysław Kem• 
Stanis.aw Oszczapowtcz, K. Puchew1cz, . . . . Ad Gór · · 
L. Z1cmbińsl<1, 1. .lielińsK i, z. i W. Fyn· prns1<1

• am ecic1. 
testy1(. Jan Brzozowski, Karol Rał, Roman 

· . E s Wroński, Kazimierz Borkowski, Leon 
. \i~ad~w ~rzozo!"s~i, di:nund . ero· Barczak, Józef Migdał, Wacław Zebrow­

czvns i<', Stanisław Goalewsl.<1, Stan~sław ski, Władysław Gmurczyk, Jan Urbaniak 
Z~enk:ew 1cz, Ko~; ta !1ty \V eg·e~ow~k1, A. Andrzej Maciejak, jakób Maciejak, Jan 
C1ołel~1, M. Sow10s~<1,. R. . Math1a, M.Bocz.· Grabowski, Jan Kowalski, Konstanty 
kowsk , A. ~zu~~rsk~, ~z. Adamcz.ewsk1, Kosmal<.1, Józef Siekiera, Jan Pawlicki. 
Stefan Słomews.o, jozef ::izkopow1cz, _A. St .1• N 5 „ epańs 1ci :::itefan Sz;efczyk. 
Burkor, I. Lewandowsl<1, A. Kołodziej - an . ~ av zez ' • 
czyk, W. Szwelicki, F. Jankowski, A.Sty- Bronisława Konopka, Stanisław 
pułkowst' ' • M. Chwedczal\, w. Szmidt, Kamiński? Winc~nty Waliflskl, )an Mo· 
Jóiet Za~orsl~i, Zenon Domański. charowsło, Franciszek, Kowalski. Macu~ 

d " ·t · K T rń ·I · Piotr Olszewski Jan Brzozo ws ki Jan Zanc Franci„ zms <1, • ur 1• s CJ, . . ' 
szek Honckiewicr, ~Aarja Ho~ckiewicz, Wa!enty ,~o~alsk~, Snopek,_, K.am1?órsk1, 
Bronisława Honcldewicz, Hipolit lzdeb- Fe!1ks Vi1śn1ewsk1, A. Szosmsk1, Outy~·. 
ski, Franciszek Libicki, Heuryk Kloss, ski, .Jan Szaruga, Ad.am Chr~1:nowsk1, 
Czesław Rakowsld, Ludwik Banaś, Jan ~~rem Szc.zoka, ~ranc1szek. ~01c1e~~owp 
tJietrzal<, I ~nacy Zaremba, ::itanisfaw za- sk_1, W. P1ek~rsk1, A. W61c1,ko~s 1, • 
remba, Wojciech Perzyna, Ludwik Si:cze- Mille~, J, Trynska, J_. Puczy~sk1~ S. Ro­
śuiak, Lucjan Bugalski, w. Mieszkow- }!alsk1, w .. Kozł~wsk1, S. Pietrzak,_ W, 
ski, G. Czarmecki, Szczepan Kussiak, Z~krzewsl_u, J. P1~tr.z.ak, f. Wolańsk~ ~ 
Władysław Cała A. Kisiełińs!{i. F1szoroski, ~-_Ko.I.ot, St. G1z~gorzewski, 

' Michał Kam1ensk1, Jan Grzesiak, Józef 
Bronisława Ossows-1<a, Leon Ku- Szymkowski, Teofil Szymański, Stanisław 

szyf1ski, Marja Fahjanowicz, Heronim Lachowski, T. Cweli1,, A. Ruciński, A. 
Godlewski, Zofia Drzymalska, Uziębło ::;ypula, józef Malinowsi~i, Fran~iszeli Mo­
W.ładyslawa MickiL w cz, Fr. Welański, czyński, A. Panelt, B. Si<up1ńsk1, A. D~·· 
Maria Rusr.kowsk11, Henryk Tokarzew- browskl, juljall Jurczak. 
sl<i, 8olestaw Nieµostym, Hipolit Fijo• 
lei<, MarJan Rosiński. Władysław Rosiń-
ski, Władysław Krajewski, Bolesław 

D. c. n. 

Cli mura, Antoni Wieniarski, Milier Jó-
ze1<1, Hali na Waśł<iew1cz, Konstanty Gre· 
gorcz.yi\, Marcela Kuc!lar:>lićt, Leou No- Wiadomości ogólne. 
wakow::ild, Aleksander Lawu.owsl( , '\\ a-
cław Koral, Antoni l<owalsl,i, StiiuJsław 
Rybińsk i , Jan Winlilan, Ignacy Krzywi-

1..KI, A11luui.1a Puczarslrn, jóLet Szemiot, 
Kaz1nuerz lirochulsk1, Jan Kacicki. 
Ja~qucmart, Si. Smolenski. 

Ludomir Purzycki, Bronisław Pu­
rzycl(i: Bolesław Zebrowski, j. Nowicki, 
Jan SLlabnik, Wawrzyniec Michalak, H. 
Cz<tJlrn, Wo1ciech Szewczyk, Andrzej 
Szewczyk, Wawrzyniec Kosmala, Fran­
ciszek Górka, Adam Sokołowski, Fran­
ciszek Micha1ik, Smużyński, Jan Andrzej 
Odys:iewski, K. Koncewicz, Jan Orłow­
si·i, MikołaJ Panak. 

Stanisław Klarecki, Andrzej Miko· 
łajczyk, Józef Kurdulski, Mateusz Bu· 
biec, Marja Swiatłowska, Teodora Wa­
liska, Maria Szewczyk, Jul 1a Graczyi<, 
Ludwika Zeleśldewicz, f ranciszka Bok, 
Felicja Skura, Stanisław Warm·ński An­
tonina Warmińska, Józef Garwoliński, 
S•anii;;;ław Lisowski, Stanisław Teski, 
Wacław Sikorski, Wacław Majewslo, 
Stanisław Krochmalski, Józef Wnuk, 
Wojciech Cichomsld. 

O Samorząd w Radzie 
pańetwa. Komis1a samorządowa 
Rady pal1stwa ukończyła swe prace, , 
oprócz artykułów o jezyku i o władzy 
gubernatora. 

Zgodnie z projektem, o czem jut 
poprzednio donosiliśmy, cenzus wy~°" 
czy podwyższono w Warszawie do(SOO 
rb., w Łodzi do 240 rb. i w miałtach 
gubernjalnych do 196 rb,, jako minimum 
opłaty komornego, da1ące1 prawo ucze­
stniczenia w wyborach. 

Radom miejskim przyznano prawo 
opodatkowywania właścicieli domów do 
wysokości 20 procent dochodu z nie• 
n;chomości-lokatorów- do wysokości 
100 proc. płaconego przez nich podat„ 
ku mieszlrnniowego. 

O Ghnnazja dla żydówek. 
Min. oświaty zamierzało wprowadz!ć 
normę procentową w gimnazjach żeń· 
skich. Zamiaru tego zaniechano, nato· 
miast ma być otw<1rych parę specjał · 
11ych gimnazjów żeńskich dla żydówek, 

Wielki ałowiek. 

się. że na tej herbacie wiele poważnych 
osób, w 1el oczach naturalnie, życzylo sobie 
go poznać i że Jego nieobecnosć upokorzyła 
ją potrosze, a osoby te - rozczarowala. Hen­
ryk był pewny, że zaproszenie brzmiało na 
sobotę, Ger&ldyna zaś również była pewna, że 
zJe je zrozum)al. 

To znaczyło. ze dowiedtial się o nich 
wszystkiego, czego można się bylo dowiedzieć, 
że wszystkie są sobie podobne i że... rrrzecia 
część tego sądu nie dawała mu się bliżej 

określ i ć 

W ch\\'ili, gdy winda mszyła z marmuro­
we 1 sieni patacu Kenilworth, wioząc Henryka 
i n iezwykle ładnego obslugiwacza tej windy 
w górQ, pospiesznie weszla z ulicy jakaś wsp~· 
niale ubrana. w średnim wieku kobieta, i spo· 
strzeglszy znikającą w gorze wini~. razem 
z jej c<mnym ci~żarem, 1Llrzywila sit delikat• 
nle, a potem zaśmiała. Pi~k.ny p&8lugscz, poz· 
woliwszy sobie na pewien kpiący znak, po• 
dobny tym, jakie jeden m~żczyzna ciafe nieraz 
drugiemu, przyspieezył bieg windy. 

Geraldyna zamierzała być dlań siostrza .. 
11ą.~ sta~a się natomiast - pode1rzaną. Stan 
ten. zawcze$nie wprowadził Henryka w ten 
kłopot, w jakim ZDl\iduą się ei mezczyźni, 
którzy nasyciwczy się zachwytem nad pewn4 
.kobietą, nie widzą w końcu nic w niej. Naj­
częśeie} Jeś\ to przemijające, Sl?. 1ednak wy. 
padki, ie pedobna oho1ętność staje się stalą. 
Po spetllaniu tem dostał druci list ed Geraldy­
dy, zapras.aaj~cy go de siebie w sebotł) na 
potudniową hel'&atę. Uda? etę Henryk prze­
Lo na Chenies-street i znalazł je1 mieszkame, 
zamknięte. Szedł do niej w oczekiwaniu ja~ 
.kie)ś czarująoeJ chwili, w którejby usłyszał 

cos schlebia.j4eego mu, 1akieś słówko kohie­
cego usprawiedliwienia. się; nic nie otrzymał 
~ tego. W .1 akiś czas petem ~nów się spot­
kali i znowu w pałacu Kenilworth; podczas 
tego drup;iego spotkania pełnego 1skie,jś nu­
dy na wsM:pie i nieSJroz90śei na keńcu 
dowiedział sio Henryk, że zapr&szenie Ge­
raldy11y na herba't Die było na sobotę, 

'Ylko • ·- ~'~.;.-~P.ua.... -ttnn -~~- mu 

Wprawdzie nia mial ochoty jej zapropo­
nować, że zaproszenie to \0J przedstawi , ta 
jednak przyrzekł sobie w duszy, na swój sta. 
nowczy sposób, że bezwątpienia to uczeni. 
Pomimo, że starała sit dać mu uczuc, że uwa­
ża to zdarzenie za skończone, a na wet skeń­
czone przyp:Jżnie, to 1ed11ak ćwieczek jakiś 
utkwił w ie1 głowie, że Henryk nie stawił się 
na herbacie naumyslni1. Podejrzeme to Hen~ 
ryk nie odczul nat,amiaet. 

Pespieszal d.o domu, by odealeść 1 ist, n ie 
udało mu się jedaak. t&&o zrobić. List ten po­
prostu przepadl, co )est bardzo częsło właś~ 

ciwe pcouiobnym pismom. Pogodzil się wiec 
H~nryk z tern, by pozostawić ten wypadek 
biegowi rzeczy. Z przyjemnością się obser­
wowało, nadzwyczajną grzeczność obojga tych 
mlodyd1 ludzi, gdy mieli sposobność spe>tka­
nia sit ze sobą. Henryk jednakże zawsze po­
dejrzewał w Geraldynie obecność pewnego 
elementu, pewnej zalety, pewnego czynmka. 
który był dlań niezrozumiały zupełnie; teraz 
jednakte, pod~zenie to zamienilo sio w pe­
wnik. 

Nabrał zwyczaju mawiania sobie w głę­
bi_duuy, ~razu,_ kabi6ty•J 

- Kto to .iest? - spytał Henryk. 
- Nie wiem, panie - odparł ct:iłopak. 

Lecz z pewnością, za pół sek.undy tislyszy pan 
Jet dzwonek. Otóż i oni - d.()daf z tryumfu· 
jącem niezadowoleniem, i sł3sząc niecier pli' 
wość dzwoniącej ręki powiedział: 

- Są ludzie, którzy myślą. że wiada mo. 
że zjechać natychmiast. 

Gerałdyna, po wypowiedzeniu kilku mi­
łych uwag, bezwłocznie wprowadzila Henryka 
do poK.o.Ju Marka Snyder'a. ~oJega J•Lł>.Ył, 
nieobecny w biurze. ~-' .: -~ 4 
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jak to polecał w S\\ oim czasie zjazd 
ijednoczo11ej szlachty. 

C ('łowy poseł P.rzy \iYały­
kat;iie. jak informuje „N ~ \1 0 je Wr.", 
w rusy tsldch kołach dy 1 lomatyczliych 
zapew111a1ą, że dyrektor oddziału Bli:;­
ltiego V chollu 111inislerju1n spniw za­
granicwych, D. Niełidow, wkrótce bę· 
dzie mianowany na stano 1 1::,ko posła 
przy Watyiurnie. 

Obecny agent d)1plornatyczny ro­
syjski, Bułacel, ma objąć poselstwo w 
Monach jum. 

Ze świata. 

O . Zamach mord rczw. W 
Bukareszcie, na wdowę po byłym pre· 
zesie ministrów Manu, były służący WY• 
konał zamach morderczy. Zbrodniarz 
chciał podłszłą wiekiem kobietę udusić, 
w celu ukrycia skradzionych jej 15 ty­
sięcy franków. Sprawcę zmtl!~chu arcs~­
towano. 

O Dwa ye i imi r i, 
We Lwowie skazano na śmierć dwuch 
mularzy, oskarżonych p adanie ran 
.śmiertelnych sprawozdawcy • Gazety 
Codziennej", Józefowi Todt, 

Z Cesarstwa. 

6 •1ewizja w redakcji. W 
nocy na piątelc w Petersburgu, z rozpo­
.rządzenia .ochrany" dokonano rewizji 
w lokalu redakcji mies. .Pieczatnoje 
Dieło". _Aresztowano jednego zecera i 
ubrano ~orespondencj~ i rckopi&y. 

X Protest„ r:cyl! clół po"4 
koju" w Kijow e. lowJłrzy~two 
.przyjaciół pokoju" na r;gromadzeniu 
ogólnem d. 14 czerwca ogłosiło dwa 
protesty: w prav;ie wyłąci:enla Chełm­

:szczyi:ny i w :!prawie 11bójstwa jusz· 
czyńsklego. 

Protest pierwszy zaznacza, te wy· 
· ł11czenie bynajmniej nie sprzyja poko}o· 
wemu spółżyciu i bratnim stosunkom 

, narodowości, zamieszkujących Rosję. -
Zaś drugi po~pia oskarżenie całej naro­

;dowości iydowskiej a zbrodnię zabój-
11twa rytualnego. 

Na tem samem posiedzeniu Tow. 
.obrano na członków rzeczywistych: ar­
. cy biskupa Parfenjusza. łuclw"'żytomier• 
. skiego biskupa katolickiego Zarnowic­
klego, metropolit~ S~eptyckiego i człon· 
ka Rady Państwa Maksyma Kowąlew­
·lkiego. 

+ Zako ńo.senie bezrobo „ 
cq,. Wczoraj zpkończyło s1e bczrobo„ 
~ie w fabryce żelaznej Bormana i Siwe· 
dego w Warszawie. Wszyscy robotnicy, 
oprócz aresztowanych delegatów, przy• 
stąpili do pracy. Zanąd fabryki poczy· 
nił jui stanmtd o uwo1111e111e delegatów. 
"Powrócili row11icż do pracy robotnicy 
«gielni Galtera w Pustelniku, pod War­
szawą. 

. . + alo11y fryzie•• ie. Kan­
celarja generał-gubernatora wyjaśniła, te 
osoby, nie należące do zgromadzenia 
felczerów lub Molarzy, nie mogą otwie­
iać w w~r. ?aw1e saionów lłrzyżenia 
:golenia i fryzowania włosów. ' 

'KRONIKA. 

NOWY KUR.JE!? ł'_ÓD7.l\f ~ 19 r1erwc11 191! ro""· 
W programie zjazdu między in­

nemi znajduje się sprawa samorządu 
miejskiego. 

= (r) Przykra omyłka. We 
wczorajszym 1H.merze zum1esc 1 ł1śmy no· 
tutkę, jal ohy pomocnik policmajstra ka· 
pilan p. Mtaczlrn\ 1, oraz komisarze 2 i 
4 cyi kułu Pt>. Lewickij i Kaminsl\IJ zło· 
żyli podama o zwolnienie lch od obo­
wiązków sł użbowych. 

Zaszła w danym wypadku przykra 
omyłka. bowiem nic podobnego nie 
m lało miejsca, a tylko p. Miaczlww wy· 
jeźdżat wczoraj w Interesach służbowych 
do Piotrkowa. · 

= (1) Zr n q ba ł i n go 
Jak się ol azu1e prze trzer1 gru11tqw pod 
zasiewy bawełny w Ameryce Północne1 
zmniejszyła się znacznie, skutkiem cze„ 
go spodziewany uroClzaj bawełny bi:dzie 
o 20 - 2ó procent mniejszy niź w ro­
ku ubiegłym. 

Wiadomość ta spowodowała, że ce­
ny bawełny trzymają się dobrze I praw. 
dopodobnlt ulegną zwyżce. Wpłyną 
jeszcze na to nadeszłe ostatnio wiado• 
mości, o posusze w jednych i o nad„ 
miernych deszczach w innych miejsco· 
wościach Stanów Zjednoczonych. 

W Egipcie .stan urodza1u bawełny 
zapowiada się pomyślnie. Stan zasiewów 
w Turltiesłaflie równiet dobry. Pogoda 
sprzyja. . 

= Sprawy mia· skie. W czo· 
raj wieci. odbyło się w magistracie ze• 
branie pod przewodnictwem prezydenta 
miasta i udziale budown. miejskiego 
p. Nebelskiego i inźyntera miasta p. Bzo­
wskiego. 
. Przedcwszystl<ie1u omawiano projekt 
przedłuzenia ul. Pańs~1ej do Kątnej, lecz 
decyzję w teJ sprawie musiano odroczy­
czyć z powodu braku odnowienia pia• 
nów, które miały być przygotowane 
przez geometrę miejskiego. 

Z k olei obradowano nad projektem 
zmiany paragndów 4 i 19 kontraktu za• 
wartego pomiędzy magistratem łódzkim 
a zarządem tramwajów miejskich. 

Jak jut. dono iliśmy pomiędzy ma 
gisfratem a rarządem tramwpjów wynikł 
!iipór do kogo nąłeiy brut~owanie qJic 
pomiędzy linjami i obok linji tramwa­
jowych. Zarząd , gubernj~lny w. piotrko· 
wie rozstrzygnfił ten spór na niekorzyść 
zarządu tra111wajów, zaznaczając, źe w 
Warszawie naprawa bruków pomiędzy 
linjaml należy równfet do zarząciu tram· 
wajów. W myśl powytszego wyjaś• 
nlenia zmienione być mają dwa wspo· 
mniane paragrafy kontraktu, dotyczące 
naprawy brullóW, obecnie me dość J&• 
sno opracowane. Sprawa ta zadecydo­
wana będzie ostatecznie na nastąpnem 
zebraniu w magistracie -z udziałem 
przedstawicieli zarządu tramwajów. 

Polem -Omawiano jeszcze sprawe ·zorga· 
nfzowania cyk lu odczytów z dziee!ziny 
hygje11y. 

Pcl'.anie o pozwolenie na odcryty 
również zostało JUŻ wysłane; pr elegen • 
tarni będą miejscowi lekarze. 

Przedstawiciel sekcii atrnl<cyjnej, p. 
P\1 ś!a~iński, zdawat sprawę z działalno­
ści tej sekcji. jak dotychczas była ona 
nie wielka i na wczorajszem posiedze· 
niu musiano decydować tego rodzaju 
kwestie, czy komitet ma budować budy­
nek teatralny, jaki to ma być budynek 
i kto ma prowadzić teatr: czy komitet, 
czy też należy go oddać przedsiębiorcy. 
Po dlugiej dyskusji, w której zabierali 
głos wszyscy obecni, uchwalono, te na„ 
leży wznieść budynek teatralny 1<0sz1em 
I omitetu i że budynek ten ma być kry„ 
ty, prowadzenie zaś teatru winno być 
Lit:ł.warunkowo oddane jakiemuś przed­
siębiorcy za pewną opłatą na rzecz ko­
mitetu. 

Gdyby zaś odrazu nie znal!lzł się 
przedsit:biorca, lub gdyby stawiał on 
niemovliwe do przyjęcia warunki, to, 
zgoduie z wnioskiem p. Szybiłły, uchwa­
lono przez pewien czas urzą,.. 
dzać przedstawienia i koncerty amator­
skie z udziałem członków tutejszych To­
warzystw śpiewaczych i muzyczno-dra­
matycznych • 

Wobec tego, te sprawa rozrywek na 
wystawie nie była ostatecznie omawiana 
na wczorajs~em posiedze11iu, posta110-
w1ono w dniu 31 b. m. zwołać specjał· 
ne posiedzenie komisji atrakcyjnej z u· 
aziałem komitetu wykonawcze){O. 

Nustepnie omąwiaoo jeszcze spra­
wę, o której godiinie wystąwa md by 
otwięrana i o J{tórej zamykana. 

I na ten temat wywiązała sht bftr· 
dzo Qiywiona dy~kusja, po ulmńczeniu 
którnj ustalono, że wystawa będzie ot­
wierana o godzinie 10 rano, a zamyka~ 
na o f!OClzinie to wieczorem. 

= (r) Za wi le „Dni w• ł· 
k "· Gubernator piou1wwsńl zawiu· 
domił władie policyjne w Łodzi, te 
udzieliwszy już pozwoleń na urządzenie 
pięciu .dni kwiatką• dąlsz,ych próśb w 
sprawie urządzania te o roctza1u "roczy­
·tości w rol· 1J bietącym uwzglę4nl ć nie 
będzie. 

-= (ą} tąty tw • it Ina. 
W ipltal eh U1dz 1ch 1na1duie si cho­
rych: w szpitulach Cierwoµeao Krzyta 
78 osób - 4:0 mętciyin I as kobięt, W 
szpitalu Aieksandra 74 o oby- 3& męż­
czyzn i 8ó kobiet• w szpitalu Uayerów 
2a osoby- H> mężciyzn i 8 kobittt i w 
szpitalu Poinańskic i 102 osoby - 50 
m~żi.:zyzn 1 5~ kobiely. 

= (a) •lę~i nia h I li~· 
ioh znąjduje !iię W;~i1116w: w wl~~j -

niu przy ulicy Milsza 469 osób i w 
więzieniu przy ulicy Dluwej-169 osób, 
w tej liczbie 107 mężczyzn i 62 ko• 

W końcu omawiano sprawe prze· bie1y • 
prowadzenia linii tramwajowej do dwo. = (r) Budowa teatru Pol· 
rea kolei kaliskiej. Budowa linjl nie okiego. N'* placu przy ul. Cegielnia· 
może być prow1:1dzona w dalszym nej nr. UJ, przy;;tąpiono JUŻ od odbudo­
cii&gu z tego powodu, że zarr:ąd kolei waniu spalunego gmachu teatru Polskie-
fllbr. łódzkiej żąda vyaoldlłi opłaty aio. Firma budowluna K. Nowickiego 

•lll't!S ' 

= (h) „Linas IJaohollm". Wl 
niedzielę w Helenowie odbyła sią na 
rzecz Towarzystwa .Linas Hacbolim•, 
zabawa. Dochód z te1 zabawy wy.niósł\ 
1.000 rb., a ciysty zysk 4,500 rb. 

= (r) Z łódzkiego ąd.i 
Tow. dobroc;i:ynnośoi. Dla ua­
clen1a pamięci zmarłego przed rokiem· 
męża, ofiarowała pani Bernardo~ 

liksmanowa wraz z córk, p. Marj 
Taubkin 5, 100 ro. na następujące ius 
tucie: po rb. 1,000 na szpital dla u~ 
słowo chorych i Talmud Tor~ przy u 
Sredniej; rb. 600 na Uzdrowisko; 
rb. 500 na ochronę fundacji Hertzów„ 
na I· as~ pożyczkową przy Tow. dobr.• 
na Tow. opieki naa sierotami; po rb,J 
300 na przytułek dla obłąkanych i prz~ 
tułek dla 111emowlą1. Za ofiary powyt...l 
sze zarząd Tow, uprzejmie dziękujeł 

= (r) Wybrańcy Fortuny.­
W obecnem ciągnieniu loteni ldasyczJ 
nej 1ectna z łw1artek „ wielkiego losu• 
była w posiadaniu 6 robo1ników fabryki' 
Tow. akc. j. Heinzla, w ten sposób, io 
dwu z nich było posiadaczami pe>M 
łowy ćwiartki, 4•ch zaś drugiej po-. 
łów I< i. 

Poniewat szcześliwi wybrańcy Por.i 
tony chcleli wygrane: swoją odebra.9 
przed terminem jej wypłaty przez Banlf 
państwa,· a nie mogli dojść do porotu.J 
mienia z pośrednillami łódzklmf, którzy, 
za wypłat~ wymagali od nich zbyt wiel­
kiego procentu - delegowall dwu ~ 
pośród wygrywających do Warszawy ( 
cl wczoraj w kantorze bankierskim .Ibe._ 
rad i Puchalski• podnieśli sumę wy~ 
graną. 

Mianowicie wypracono Im rb. 15,250 
netto. 

Doczekawszy 
Banku, wybrańcy 
za swojii ćwiartkę 
netto. 

terminu wypł~ty vt 
Fortuny otrzymaliby 
rubli 15,837 kop. 60 

= (s) Psy policJ'jne prą 
r.obooi • Jako uzupefolenll'ł wiado· 
mości o poszukiwania<;h pr~y pomo~ 
psów policyj lYCh bttndytów, ~tórzy do• 
konali rutpadu na tramwaj paManłc:kl, 
olrzymujemy następując ciekawe szcze. 
góły: Ody podoficer żtmdarmerji kolejo• / 
wej Reutt zjawił sic na miejsce s tr~ 
m@ psami .Arapem , .Mu hą i .Len • 
nie było jui tam ani tramwaju. ani za­
bitych i ranionych. Prz wieilono i~h do 
Pabjanic. 

Psom pokazano załern to mfejsc:e VI 
tycie, gdzie bandyci czatowali na przy ... 
bycie tramwaju, Było ciemno, kropił 
deszcz, tadnych śl dów ni było włd~ 
Psy poczęły zsraa łotrzyt. Pierwszy 
Arap• oderwał •I• I inikn11ł w eycfe. 

znalazł tam w aa1eg1otc1 1so kroków 
mask«: bandycką. Dal~j „Arap• prowa-1 

dzlł po zaoranem polu. 

W odległo§cf wiorsty znałezf Ońo po. 
rzucone w tycie torebki damskie, pr6t· 
ne portmonetki I torbę zabUego kon­
duktora. Od tego miejsca psy prowa· 
dziły polami w kie~uku Pabjanlc. G~y 
doszły do wsi Marjanka, zatrzymały s1~ 
i nie chciały iść dalej. Według zebra• 
nych danych bandyci w tej wsi siedli na. 
furmankę zawczasu priygotowan,. 

WY ADIU w LOD lt 

dzierżawnej za pueprowadzeni linii ;(;Qbawiązaia sie odbudować gmach w 
przez część terytorjum kolejowego. Po- ciągu dwucll i pół mies1c:cy. 
stanowiono, że magistrat porozumie się = (r) Osobiste. Łodzianin p. 
ostatecznie w tej sprawie z zarządem Leon Abrarll 1,;. po obronie dezertacjl 
kol i. Po załatwieniu jeszcze ltilku dro- na fakultecie prawnym uniwersytetu pa- = (a) Na gopącym ucz,nku. 
buych ipraw miajsl<lch zebranie zamknią· ryskiego, otrzymał stopień doktora pra· Wczoraj w nocy do sklepu Aleksadra 
W o godz. 8 i pół wiecz. wa summa cum lande. Burkina przy ulicy Skwerowej nr. 3. 

::;::; (h) Wystawa rzemieśl· - Panna Ida Janow1irn, łoddanka, zakradli się złodzieje i rozpoczęli gospo-
nic;i:o „ prac myeło • Korn 1tet ul<ończyła wyższy pedagogicz;no-freblow• dark«:, lecz spostrzegł ic!l stróż nocny. 
wykonawczy . wystawy nr;emieślniczo. ski kurs p. J. Anders w Waritzawie. który zaalarmował pobli&ki posterunek 
prze:nysłowej zwołał w dniu wczoraj.: P. janowsl(a pociyniła staraailt o QZ)'• policyjny i Pmatorów cudzej własnołcł 
szym, na terenie wystawy w parku Sta- skanie pozwolenia na otwarcie zakładu przyłapano. Są to Bolesław Orłowski 
szica, posiedzenie wspólne z udziałem freblo~skiego dla izraelitów w Łodzi. i Ludwik Borowski, karani jut S2'dowole 
cdonków lmmitetu honorowego I przed"" = (s) ze Staw. rob. chrz. za kradzieź. 
stawieieli różnych sekcji. W niedzielę 23 b. m. w parku miejskim == (o) Niebezpieczni gołoler 

Posiedzenie, niestety, niezbyt było Zródllska odbędzie się zabawa urządza- Onegdaf wlecz. w restaurac}i przy ullcy 
liczne i wiele sel<eji wcąle nie przysłało na pu.ez Stow. rob. chrz.• Zgierskie! nr. 5S, siedziało pięciu gości 
swych przedstawlclelt. Program zap-owlada wiele atrakcji. nieco podchmielonych. Pomledzy dwo• 

Przewodniczył na posiedzeniu int. Początek o godz. 2 po poł. ma z nich wynikłą sprzeczka, w której 
Czesław Swierczewski, sekretarzem był =(o) Zebranie oeohu kraw· jeden drugiego uderzył kijem w głowf}-
p. Antoni Piotrowski. ców. w nadchodzący poniedziałelt, Ody uderzony zrobił ruch ręką wyleciał 

Na początku posiedzenia prezes ko- 24 b. m,, o godz. 4 po poł. w domu mu z rękawa brauning. Dat\o znać p()o. 
mitetu wykonawczego, p. Wł. Wagner, Millera przy zbiegu ulic Nawrot f Julju• lłcji o znajdowaniu aiis niebezpiecznyc~· 
zdał sprawQ z dotychczasowej działa!· sza, odbędzie !;IQ kwartalne zebranie gości, więc sześciu delegowanych stój• 
nośei komitetu. ogólne członków zgromadzenia mllJ„ }<owych otoczyło lokal restauracyjny. 

Sprawozdanie to przyjęto, przyczem strów krawiecldch. Na zebraniu tern Tymczasem niebezpieczni goście zdvłal" 
wywiązała się dość ożywione dyskusja przyjęte bQdi& slcładk1 członko.vskie. już ulotnić siQ niespostrzeienie. 

= (r) z;a;r:d działaczow mlei· nad terminem otwarcia wystawy. l(illta oraz odbQdz1e się zapis uczniów, cze· == (o) Czego jui: nie kr adnłl 
.akich. osób było Ldania, te termin należy je- ladnil{ów I nowych majstrów. Nocy wczorajszej niewykryci złodziei• 

Dowiadujemy się, .te uzyskano szcze odroczyć, ostatecznie jednak zde~ = (r) Popis s "kolny. Diiś wyłamali zamek u drzwi do składu gał• 
pozwolenie na zwołanie zJ·azdu dzia- cydowano otworzyć wystawi: w dniu 17 o godz. 2 i pół po poł. odbył się w ganów Cycowskiego przy ul. Dworskie~ 
i lipca, a zamknic:ta wystawa będzie w d. sali handlowców przy ul. Spacerowej nr. 7 na Bałutach I skradli trochę ~ał~· 
aczy w sprawach miejskich. · lb września. nr. 2l, popis Vll·o ldas~~ej szlcoły gan?w .w~rtości okoł?. 70 lcopte.1ek. 

Zjazd odbędzie sią w Warsza- Podanie w lej sprawie wysłano już handlowej źeńs~iej p. CecylJLWaszcz~ń· ~ Pc;>mewa~ Jest to. krad_z1ez z włamaniem 
Wie. we-wueśniu r. b. :Ao:~warszawskie,e:o gęnerał-2ubernatora„~ skie.i.,.,. . • • wiec ..pohąa..,zawiadomiła -=-~Jem.__pr-0k11 ..J 
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Ó w dł ny. z1·azd sędziów pokoju uwzględnił te Naczelnika stacji i oweto urz-:dnika 
1atora i poszukuje sprawc. w. e u~ w f 20 b I f'ancelarw1·nego miano zaaresztować, .1·e-d · k d 1e · włamv prośbę i skazał ol a na O r • rnry ' „ ·~· 
ustawy. są owe1 za ra 

7 
z z . i· (l) dnakowo po przesłuchaniu pozostaw10 • · 1 t t 1

• 1 h łub dwa miesiAce aresztu. 1 aniem grozi rnra ro ares~ anci\ c ~ , „ 
110 

ich na razie na wolności. Pasaże 
= (p) 12 ran. W fabryce Weic~l· Sp wa Ronikiera. rów 

1 
którzy wyszli cało z katastrofy, 

la i s·ki (Senatorska nr. 22), robotmlc 1 • µrzewieziono dC? l.lndkoeping, gdz:ie mu-
Jgnacy Grzelak, lat 34, uderzony przez Izba sądowa ogłos1~a motywy wy- szą ząopatrywac si~ w .garderobę, gdyż 
masayne odniósł aż 1l ran ~łowy. roku swego w sprawie hr. Bo~dana wszysrkle icb rzeczy zgm-:ły, lub spaliły 

Ofiarę wypruiku o~w1ezlono do Ronil~iera oskarionego Q zaeó1stwo sit: w czasie nieszczęścia. 
upifala Czerwonego Krzyza. szwagra, ś. p. Stanisłiiwa Chrzanow· • Na szynach poiar ogarniał coraz 

- (p) Przejechanie„ Przy skiego. dalszą część pociągu, gdyż eksplodawa• 
t111. Głowackiej nr. 11, przez d~rożkę w streszczeniu motywy te przed- ly rezerwoary ~azowe. raniąc kilku 
przeiechany został mularz Józef Cichoń, . stawiają sie, jak następuje. ludzi. 

1at 26. . . Izba ustala, te oskartony dzi~łał Wśród niesłychanycł} wysiłków sta-
C. uległ złamamu . dwuch. zeber. bez premedytacji, a opinię swoją opiera rano się przy pomocy siekier i pił ro -

Wezwany lek2lrz Pogotowia • odwiózł go na następujących danych: zerwać poszczególne części roztrzaska· 1
do szpitala Aleksandra. 1) Brak motywu zabójstwa. Wedle nych wagonów i oswobodzić z klesz. 

- (p) Z gloda. Przy ul. Po- obrachunku, przytoczonego w wyrok~, czów tych, którzy przeżyli katastrofę. 
iludniowej nr. 25. ule~ła zupełn~mu Ronikier na usunięciu . Stasi~ zarobić Wielu z uratowanych dostało kur· 
;wyczerpaniu sił i omdleniu. pozost&JłłCa mógł około 11,000 rb. 1 io me odrazu, ciów spazmatycznych. 
bez zajęcia I mieszkania Anna Jasińska. lecz albo po śmierci Chr~anows1<ie~o 

Wez.wurf lekarz Pogotowia Pi:z>'• (ojca), albo też po dokonaniu przez me-. 
wrócił ofiar-: ~zy do przytomnośc1. go działu za życia. Dl~ tak drobneJ 

Czy na długo? ' stosunkowa urny, którel .wy~łata na-
- (p) Uderzenie dyazlem. stąpiłaby ~r~sztą. w termm.1e me~kreślo· 

rpny ul. Piotrkowskiej nr. 259, niezna- nym, Romk1er me dopuściłby s1~ zbro­
"1 wotnlca najechał na handlarką Tau- . dni. 
be EiSr1er. lat 65, i uderz)ł ją tak Z) Stan majątkowy oskarżonego 
lrieszczęśllwie dysalem, ii E. ułegłazła· nie był rozpaczliwy. Finanse niejednego 
mułu łebra. obywatela ziemskiego gorzej przedsta-

- (1) KP81łzle*e• Z mleszł<a· wiają si~ na~et. . 
da Szmula Kaufmana, przy ul. Łagiew· 8) Wyna1ęcłe pol_ro1ów ~m~b~o~a· 
ntddej nr. I, nieznani dodzieje skradli nych u Zawadzktego 1 .ozdobt~me 1c.h 
Jóma IZłCSJ wanokl lOO rb. dywanami miało na celu złikw1dowame 
. _Z ..;.„,_.. ~ Oroszczy6· dawnej miłostki. ł b.„ 

1 
łb 

~ łlL Sndnie' r 149 nie· 4:) Gdyby chcia za 11„, zoa az y 
.--.._o Jrąy4c:Y "1tło~ • zy sz°y~ w niewątpliwie i przygotował Qprzedmo 
1~~· ~adlł ' rzeczy wartości lepsze narzędzie, oii dłuto lub ztylet 
o me, ' uszkodzony 1216 rb. • 

- z · •••ałrmlła Andrzeja Berblcha Nte było wic:c premedytacji. 
IU'I ul. Zł J ar. I, skradziono róino Natomiast izba ustala na z sadzie 
lrzeczy, wartości 232 rb. 2eznań rodziny Poznańskich f ~łużącej 

- z miuzk1mia Józefa Oruszay~ Rozbickiej, te Sta$ .Chrzanowski bywał 
illde&o przy ul. Sreduiej nr. 149 skra· pokojach, wynajętych prze:r: Roni-
4ałdono ró.toe rzeczy wartości 316 rb. kiera. . 

- (X) D•obtlw 0 leń. Wczoraj. Zgodni~ z opinją biegłych Orłowa 
" godz. 10 m. 16 r„ w komórce pr.g I Popo~lckiego, ~ wbrew zdaol~ ek~per: 
!ul }iowomiejskiej J?Od nr.. 41 od rozsy„ ta Rohńsklego 1 or.lnji wypow1ed_i1an~J 
p~n go tam popiołu. zapaliła się słoma. prze~ fotc_>graf6„w, Izba stwierdziła, 1t 

OgJeil .,, zarodku pgulll domow„ .ust pośmiertny pisany Jett r41kfł za· 
!lkJ bł tego. 

• Równłet wczoraj 0 godz 7 m. Ust ten znaleziono w tece, _w ktć-'° wlecz. w zakładzie kąpielowy~ przy rej m~eścify s~~ również bilety w1z..ytowe 
ulicy Lipo ej pod nr. 25, z niewiado• z na~1sem .dziedzic ~óbr Tuczapy • ry-
~ej P,rzyayny, yąUd ~tar. -sunki pornograficzne i 23. rb. 

1 w tym wypadtu ~d nitasmno ~szystkje te przedmioty b~ły wła-
__,. byciem ...,...., ogplQw j. snośc1ą . ~marłeg~, bo: ~) św1ad~cowie 
""~~ przy ~~-' stwlerdzlł1, że bilety takie zamawiał u-

ZAMIE.ISOOWL ae6 ze szkoły Wróblewskiego •. b) nic 
dzlw11ego, że chłopiec 17-letnt, uczę. 

- (x) &zro-. jpt tylko niecałe szczający do gąrsonjery, mógł posiadać 
ł1wfe doby dztel11 nas Od lata k2'le11da- rysunld flfepr~yzwoite i c) Sta~ pożycz~~ 
~ o, a tymczas m wczo~J I dziś pienifłdze nie tylko od Nanlk1era, lecz 1 
t>obielił z:lemh: obfity nron. .od kogo si~ dało. 

-= (x) Sprqt elan~ W tych Alo mimo to . wszystkQ Ronikier. 
~ntacb pomimo niest łaj pogody, rolni· chociaż i bez powzu:tego 1 gónr planu, 
ICy ro:poaęli sprzęt siana. zabił Cłlrzanowslde~o. a to w następu-
j _ (~) Plany zatwi d~Pn•• jących oko!fcznośćcjach. . 
Wydział budowlany piotrkowskiego rzą- Rani~ier upominał ~ ię Eł stq rttbłi' 
~u gabernjałnego zątwłer4zfł plany nast,. }dóre wypołyczał 6taąlowi n~ krótką; 
puJące: Staś 11ie cticiał o tej dratllwe1. k~eatJi 

,Augpsta A tera - n budowe rozmawiad na ullcy. bo pqde1rd1wy 
domu parterowego Chojoach; lgna- zamknięty !iQbi~, pr gnąłf ateby ko· 
ceQo Dyonizfaka - na budow~ domu w Jedzy wyc;:hodzący jednoaześn i szko· 
Zgierzu; Stanisława Rogalskiego - łla ły, nie zmienili o nim zdania, i dlatego 
budo , domo przy io~i al k androw sam zaproponował a:wagrowl, JJby pQ· 
~klej w Zgierzu; Wilhelma Cerfa - na szedł z nim 4o .garsoniery•. 
_,udowe: t„plątrowej oficyny przy ulicy Tam padły wyrai;y ostra, l<tór VfV­
(Jagłelońskiej pod nr. 10 w Radogosz- prowadziły Ronikier~ i rOwnow~g1, i 
~iu; Leonia Walerczaka ...- na budowę pierwszem narzędziem, które naw111'lłO 
\i-piętrowej oficyny przy ul. Ke\ma pod sie mu pod reke, zacznł zad•wać razy, 
Inr. 181 ... 26 na Balutaco I Adolfla Helga których skutluem nieprzewidzianym była 
~a budowę 2-t?l~trowej off~yny pr~y ~I. śmierć Stanisława ctirzanowsl<iego. 
~le.ksandrawsk1e1 w Rudzie PabJanJO- Potem Ronlldt;r, oszołomiony t m, 
klOJ. . CC) uc•ynlł, uciekł. M~jąc dość cza1u 

"" (1) Ob•zarw lae ,., w paw. jeaic~e. i'ddył n~ koleJ n~dwiślańską I 
ł6dzklm. W r. z. w obrębie pow. Q} eh ł do domu. 
łódzkiego było lasów: rz11dowyi:h 1,844, 
dworskich 5,454, osadowych 5'18, gro· 

adzkich 10 i włościańskich 102 d.iie-

łi4an. Wielka katastrofa kolejowa. 
Sledztwo.w aprawle przyczyny stra· '!·Kron 1·ka ądowai. siuwej katestrofy kolejowej na szwedz­

kiej stacji Malsłoett, gdzie zginę~o 21 
osób, wydało najnuliej spodziewany 
wy nil<. 

·Przy dzwlaoh zamki tyoh. Okazało się, te główną winq pono-
si naczelnik stac1i Malslaett, był bowiem 

---
Sensacyjne rewelacj dzienpikana 

Brazul-Bruszkowsl<lego Ila szpaltach 
.Kijewlanina• wywołują w całym świ.e­
cie kulturalnym dwa odrębne wratema. 
- Pierwszem jest entuzjastyczna radość 
z powodu zwycięztwa prawdy i oczysz­
czenia się Rosii z hańby procesu o 
mord rytualny w XX wieku. , 

Drugiem wrażeniem jest nieznośna 
myśl o tern, że również w XX wieku 
dz ać się mogą tak okropne zbrodnie 
zorganizowanych i bezkarnie operują­
cych łotrów• 

Z materjałów, drukowanych w dzien· 
nlkach kijo skich, przytaczamy cflarnk· 
łerystyczne szcze26ły owego ~ła, na Ja· 
kiem dokopany został ohydny mord a 
1 którego panowie Zamysłowscy et toJJI· 
ti quanti starali się ~robić z pó}stwo 
rytµ.alne. 

J30Jląter1<11 procesu - WlerJł Cze-
byriąk jest typo ą przedstawfgeJką 
$wiata l<ryJUlnaloe~o. 

To .matka• - krółQ a ul , z któ­
rego wylatują pracowite ps czółki -
.buchacz " (złodzieje). J111 mieszkanie 
(„malina ) to punkt zborny całej bancty. 

Chcecjo wf ~diieć, Jaką drag~ do· 
!Szła pant Wiera do oajwyi ' go szc~e­
bła w hl~rnrchji zJodziejslcje·? 

DrQga to zwyi<ła I tak„ niestety, 
prosta. · 

Córka greciynkl, czy też cyganki i 
nieznanego ojca, urodził~ się Wiera 
gdzieś. w niedost~P.nycłl nQrach na 
prledrnie oiu Szulawki. 

Lel'.fwie odrosło Jo od 1iemł I nau­
cayło sie biegać, jJJt doslmnale znało 
gwarę dodztejsl~ą w gropie takich sa­
JflYMh pqdral<ów uraątłząło clrobne „po· 
łQwy na bułl~i i bqt11:lkl kwasu ze stra· 
ganów. 

jako dwunasteletoia dziewczynka 
poznala jui wszy1Stki t1&jniki wyuzdanej 
rozpusty. 

Sm1ałJ1. odwAitna i sprytna dziew· 
ayną H~blfp aiapaJJOWAł nad. długim 
z reQi m wych wildbici li . i puęi całe 

·ycia wod11łą rej. 
Maj'lę lat 18, wy~~ła 1a f111Jł 1ą el. 

beqo ł kachlłweuo lłł'I dnlkt i pqczty, 
Ca:abyri ka. 

Od tej chwili .robi karfer~ do­
d1!l8j1k"„. 

Mie zka na ŁukJan6wee, a dom J~J 
at1je siq .salonem" ary tokracjl zło· 
d1łej1kleJ. 

Tu bywd „Marynarzyk• (Mikołaj 
Mandzelewskl), 18 letni wyrostek, czelny 
śmiały I niezwykle odwatny złodziej 
mies~kaniowy. Wyd Jony z pi11tej klasy 
aimnaijalnej. wieli<! amator Ut ratury 
pint< rtonowsklei i zerlol<0w1j, marzy 
o tem, by zostać anarchistą. 

.Marynarzyk" m1jczęśc1ej bywał u 
Czebyritakowej. 

jego elegancka powierzchowność, 
szykowne ubrania łl przedewszystklem 
czapka studencka nie nasuwają żadnych 
podejrzeń. On to właśnie jest autorem 
listu z podpisem .Chrześcjanin•. 

Drugim częstym gościem był Iwan 

Nie gardzi drobną kradzieł1&. chet• 
nie operuje .z włamaniem•, nie cofni6 
się przed zbrojnym napadem. 
· Zawsze i każdego gotów .zakatru• 

pić•. Nietwykle krwiożercze instykt)> 
posiada ten młodzieniec i zaw~ze, gdy 
mu proponują .robotę•, zapytu1e: 

- .Mokra• będzie czy .sucha•. 
To :inaciy - z krwi rozlewem, cq 

bez •.• 
Woli .mokrą•. 

Mieszkanie Czebyriakowei sta1e sio 
jaskinią i kryjów~ą nie tyl~o dla kijow­
sJdch zbrodniarzy •• Oo§cie• z Warsia• 
wy, Od esy, Rostowa i Moskwy iatrzy„ 
mywali się tu pezpiecznie. Stały kon· 
tygens .maliny• składał się z 46 człon· 
ków. 

Po pierwszej „wsypie" banda .r· 
szukała sotiie fiłje „maliny• .w pobhta 
ogrodu .czebyriaczki". 

Jest to piectara, w którcf długi czas 
ukrywąll sic: nejniebezpieciniejsi zbro„ 
dolarze. Na ścianach i sklepieniach pfe„ 
czaey JnOioa z"ałetć wyskrobane gwoź,, 
dziem autografy tak zneakomitych łotrów 
jąk • Golony Witek•, B~i.da, Petfs.ow, 
Kich no i innni. Po drugie1 • wsypie w 
roku 1911 zaczi:to zaw.tięcie poszukiwał 
zdrajcy. 

Podejrzenlo padło n Jussczyflskłe• 
go, l<tóry był na usługach bandy .Czc-
byriaczki•. . 

Dalszy ciąg Jadomy I t lllUYN 
czytelnikom. 

z takiego to materiału ctartlosecln• 
cy kuj broń przeciwko • wrogom wew· 
nętrznym ojczyzny". 

Ale ole w tem tkwi Jądro tragedf~ 
- prawdziwą tra[!edfą jest dopiero to, 
te gadzi nowe podszepty znajduj11 posłuch 
t poparcie. 

Tel. Ąg. Pet. 

aw• prem:ea wie aąt16w 
woje nv li. 

Petersburg, 18 czerw a. - Ml ~ 
wano prezesa warszawskiego s11du !O• 
jennego Juszczenkę, tałym członkiem 
główpego sądq wojennego, proJcurato' 
rów sądów wojen11ych: pc;tersbursklege!> 
Ąbruzowa, - preresem ąd„ ~arszaw„ 
skiego_ i wileńskl1:go, Tołuba1ewa, -
prezesem wileń.sld go ąąctu wqjenn go 
Ql,ręgowego. 

Rewizia aen• •k•· 
Bodajlło, 18 (6) - Manuch!n potecn 

zawiesić we wszystkich kopalniach to„ 
wa~ystwa leńskiego !?dezw.ę do robot• 
ników tej trę '* ,Na1111~nł 1szy ~a~ ra• 
cz;vł powier~yć mi przeprowadiemt st;dr:­
twa w sprawie bezrobocia w kopaloi•~h 
Ja~< również I co do priyci;yfl. któf~ ie 
wywoł~ły. Jestem zµpełnie priekon.imy, 
tł! aer'" robotnlc~e tHł przepełmof1e 
głęboką wdzięcznością dla Tego, Który 
w nieustającej trosce o potrzeby swego 
narodu zwróelł miłościwą uwagą ~~ 
wypadki, jakle sle rozegrały w głebokteJ 
tajdze leoJli.iej. Mam Pfi\W6 przypusic~~ 
ie rabotnlciy przez swQje ~·~hQw~ąle _I. 
działalność pomo~łl m1 zea:cmr:e I uc;r:f:fo 
wl1 w 01ilu4nic:c:h.\ powlerzonegQ mi z•­
dania. Na mnie polega obowi1:iz~k od· 
powiedzlalny za wszyl'!tko 1 ja m11JD 
najµodcln.nleJ pritdstawlć eałia pra'fPd.' 
moiornu Mon rszemu Ro1kazodąwcy. 

• Obecnie musze iapoznać sio 1ech· 
stronnie z warunkami bytu I pracy w 
kopali1lach i to nie z papie~ów. l~cz. z 
zeznań, a głównie z rzeczywistego zyc1a 
codzienneao. W celu pomyśln~go zba• 
dania jest dla mole rzeczą . n1ezb~dną, 
zobaczyć kopalnie n!e w czasi~ bezc_zyn. 
n ości robotnil<ów, nte w czasie śwu:to­
wania, ale w warunkach zwykłej pracy. 

Za kilka dni przyjadę do kopalni I 
ustanowię porządek rozmów moich & 
delegatami ~obotników1 ja~ równłet 
przyjęć zeznan od osób ~ddz1eln~ch. A 
wiec z pomocą Boską 1 z modhtw11 za 
Cesarza przystąpcie do pracy". 

Bandyci w pociągu. W swoim czas~e sędzia pokoju 4 na t)'łe leld<omyślny, że cały zarzlld sy­
rewlru rozważał spraw~ właściciela za... gnałów dworcowych oddał w ręce mło­
~ładu kllpfelowego przy ul. Mikołajew• deao kantorzysty. Ten rue miał żlldnej 
~klej nr. 95, Wolfa, oskarżoneao o sze- wprawy w sygoałlzacJi, to też cdy zsrne· 
rzenfe prostytucji, i skazał go na dwa 

Łatyszew. 
Bywał u Czebyrlakowej pod 

wlsklem .doktora". 
przez· Ekaterinosław, 18 czerwca.-Na od• 

stepie R1adowa1a-Kołaczewskoje 8 ban• 
dytów ograbiło w noc~ w pocf~~u. ka· 
sjera towarzystwa r0iyJsko-~łg1Jsk.Jeto 
przyczem zabity został strazmk, kas1er ł 
2 podróżnych ranionych. Bandyc~ Zł• 
brawszy rb. U,000._ zat~ymaU . P~ 
~ieg~i. · 

miesiące bezwzględnego a.reszta. Wska- niofto płon jazdy wskutek spóźnienia się 
tek apelacji oskarżonego, sprawa ta by- pociągu berlińskiego, stra_cił ~upełnle 
ła rozważana wczoraj w zjeździe se· głowę. pomieszał sygnały 1 pociąg po­
dzió pokoju. Podsądny prosłl o za- spieszny berlińsl<~ wp~ś~ił n_~ !'tYtlY• .na 

· · le u .kaa:y .Jijl.~~ il(iYW:- ..,których .-stu. poaąe.. c1ezai;01,_ '.1.. -

Obecnie siedzi w wH:zieuiu Łukja. 
nowskiem. Za niesforne i awanturnicze 
usposobienie częc;to bywa izolowany w 
osobne] celi. jest to typowy przestępca 
.z przekonania". ~le , zło_daiei -:- a 

. wkaśnle .,pr~QSteJ1C8. . 



e. ~OW'l'. Kt~JeR ŁODlKI - 18 ezerwcft 191i r. 

Skazanie władz. dusił swoją żonę przy pomocy cienl<ie- przydatne w późniejszem życiu, zwłasz-
'. - Wyborg. 1_8 czerwca. "!J sprawie o go sznurl\a i zbiegł upozorowawszy cza zaś w pożyciu rodzinnem, które ma· 
n1edopuszcz~me do z~bran~a we wrześ- · przedtem jej samobójstwo. niektóre ciemne strony swoje. 
11iu r„ 1911 1 o spółdz1ałame w wydale- • • Często zdarza się bowiem, że dzie-
niu posła do sejmu Ajrola, na skute!< Anarchista w kościele. ci, pochodzące z legitymowanej zony, 
skargi. tego ostatniego, sąd skazał gu· Barcelona, 18 czerwca. Jakiś anar- są wspolnie chowafle z dziećmi ~on 
bernatora na 1,300, policmajstra na chista wdarł się w czasie nabożeństwa podrz~ych, nielegi1ymowanycb. a to 
tl,000.i sekretarza na 600 marek grzy- do kościoła Del Pano, wołaj<tc: „Niech pod kierunkiem żony legitymowanej. 
wien z zamianą w; razie niezapłacenia na żyje Ferrer•! Tłum ludu, który oba wiat Ta potrafi d?brocią, wzg~ę~nością i sło­
areszt 90 dniowy dia pierwszych dwuch się jakiegoś zamachu począł tłoczyć drczą, zatrzec wsze.Ilią rózmcę p0'C11odze-
I 60 dni dla drugiego. . . ', . . . ma prawego 1 111eprawego potomstwa 

Krwawy napad. s~ę gw~łt.owme ku wy1::-c1om •. p1zyczern swego meża. , Jal\ież to ZClf'arcie siebie, 
. ~ Ekaterynosław, ta czerwca. _ w k1lkanasc1e osób uległo powaznym oka- Jakie lx>haterstwo ze strony czułej i 
łocy pomiędzy stacjami Riadowaja i Ko- leczeniom. Sprawcę zamieszania udało kochającej żony!.. 
:łaczewskoje ośmiu bandytów dok0nało się schwytać i odprowadzić na policję. Państwo nakłada na obywateli obo-. 
napadu rabunk"wego na kasjera Towa- Podni h .... wiązek, by dzieci swe posyłali aż do · k b 1 ··,..&.· -:srzana c oro.a. 
nystwa rosy~ o • e g11:m1ego. przyczem Pił . 16.go roku życia do szkoły. Dwie go-
zabito strażnika.,. zraniono kasjera i dwu a_ 18 czerwca. Po~i~dzy szere- dziny tygodniowo poświęca szkoła na1J-e 
~drótnych. Bandyci; zabrawszy 11,000 · gowcam1 pierwszego batalionu H9 pul- ce moralności. 
nb. i zatrzymawszy pociąg, zbiegli. ku piechoty pruslciej, garnizonuj.ącego w Książki do nauki wybiera i aprobo-

Dżuma. Pile, wybuchła nagle choroba epidemi- je minister oświaty. Najważniejsze przed-
Urał~ ~-8 (6)-~powiecie uralskii_n czna, mająca znamiona cholery. Do· mioty udzielane w sz~łach są nast~ 

w dwu mte1.scowośc:1ach zmarły ~w!e tychczas odstawiono do szpitala wojsko- pu f ące: miłość dziecinna. cześć dla przod· 
~soby na dzwnę płucną. W pow1ec1e . . l<ów, miłość i posłuch dla cesarskie1 
łoszczenskim w uroczyskach: Bałantubek wego 22 zołn:erzy. pary, wybaczenie, uczciwość, wdzi~cz· 
I lsparkul wydarzyły się podejrzane wy- ' Burza. nosc, oszcz~dnośc, miłosierdzie dla -star-
padl<i zasłabnięcia na dżum~ Zmarły Piła, 18 czerwca. - W czasie ol- cow i podwł<1dnycł1, formy towarzyskie. 
łrzy osoby. brzymieJ burzy, jaka przeszła ponad obowiązki wzgle<;łem współobywateh, 

W Mongoljl. miastem, uderzył piorun w wielki młyn miłość bogów, OJCZY%ny, pilność, od-
Kaszgar, 18 czerwca. - Mianowa- i spalił go doszczętnie. Szkoda olbrzy. waga ' t. p. 

ny na stanowisko daotaja w Kaszgau:e mia. W ostatnich czasach wprowadzono 
Waksuentsen wyjechał z Urumci do do ·planu nauki kilkanaście godzin wy-
l<aszgaru w towarzystwie 150 żołnierzy kładu „obowiązków społecznyc!l", o 
ale nie dojechawszy do Kaszgaru, po- · wyborach . do p21rlamentu I gminy, o po-
wrócił z powodu wrogiego zachowania szanowaniu ustaw, o stosunku człowie-
Bi.ę względem niego konwentu wodzów Wychowan(1e dz1'ec1' w !Japon1·„,, ka do przyrody, o obowiązkach męż-
obrony narodowej, którzy postanowili czyzny i kobiety itp. , 
drogą gwałtu nie dopuścić go do Kasz· --- Chłopcy ćwiczą się prócz tego w 
aaru. gimnastyce, fechtunku, boksowaniu i 

.Meki" podaje ciekawą pogawędkę grze w piłk~ nożną. 
Dokoła wojn,. 

Sejmen, 18 czerwca.-Z Konstanty­
nopola donoszą, że prasa turecka obu­
rzona jest z powodu domagania sie 
Judności greckiej : zajętych przez Włochy 
wysp i dobijania się niezależności· Obu­
rzają turków przyjęcia, zgotowane przez 
'grel<ów wojskom włosl<im na Rodosie, 
1zupełna gotowość go płacenia podat­
ków, nakładanych przez włochów i Z'a· 
ic:cia stanowisk administracyjnych. Dzien­
niki dowodzą, że marzenie o sturczeniu 
greków są obecnie zniweczone i groż'l 
im represjami. W ten sposób wikła się 
sprawa zwrócenia w przyszłości zajętych 
wysp turkom. 

Zamknięcie parlamentu. 
Budapeszt, 18 czerwca. Dziś zam-

·kn~o obrady w parlamencie. Gmach 
byl otoczony przez trzy bataljony pie­
choty i szwadron huzarów. Posłowie 
wyłączeni nie mieli wstępu, wobec czego 
cała opozycja opuściła salę obrad i po -
!ledzenie zamknięto w obecności tylko 
pQsłów większości. 

Skon. 
Praga, 18 czerwc11. lmarł znany ar· 

lysta ,mdiarz czeski Hanusz Szwa1gor. 

Zlot sek ołów. 
Praga, 18 czerwca. Na zlot soko-

łów zapisało sie 1070 polaków, z tych 
700 z Gałicji. Komitet zlotu otn:ymał 
sporo ofert od rodzin ofiarujących miesl· 
łtania do rozporządzenia sokołów ro· 
IJfskkh. 

VI Persji. 
Tabrys, 18 czerwca. Z Agary do­

noszą. że polączone ptemiona szachse­
weńskie: chodżabeklu, serdarlu, isalu i 
aralu przez cały cias utrzymują zwią­
zek z plemieniem chadżychodilelu. Wszys· 
scy oni postanowili wałczyć z rosjana· 
mi do ostateczności i w razie niepo­
myślnego obrotu w walce, odwołać się 
do opieki -Turcji. Obecnie plemiona te 
rozsprzedają swoje mienie, ażeby nie 
mieć kłopotu podczas pochodów. ' 

pani Oraki, małżonki pewnego o?y~a- Dziewczęta, które ogółem w japo­
tela ""..Tokio - o v.:ychowa111u dz1ec1_ w nji wcześnie bardzo za mąż wychodzą­
japon11~ C~y ubogi, ~~y-~og~ty kaz~y . pobierają naul'ę szycia, krawiectwa i 
w „kraiu kwitnących w1sm miewa dz1e- gotowania o ile nie są córkami wyso· 
cko za podarek Niebios i dlatego też l•ie• szlachty. 
wiek dziecięcy jest najszcz~śliwszy w Ja- i . . • • 

ponii. Niema tam zadnych stowarzyszeń Jako pa~1 domu 1est odpow1edz1a1· 
dla ochrony dzieci, a cały szereg pop1,;· ną za od~1eme całeg.o domu. 
larnych przysłów stwierdza bezgraniczną _M,atk1 uc~ą swoie córki łe!?o, aby 
miłość do tych małych niewinuy..:h istot. i:n.ałz~n~twa me uważały za ra1 . szczc: 
Jedno z nich powiada: „D~iec1 S'i że• s~1~o~c1, lecz. za okres pową~ycłt. i 
taznymi wędami miedzy męźczyzne& a c1ęzk1ch obowiązków. 
kobietą•, inne twierdzi: .Dzieci mgdy '' : 
nie są głodne". 

Pomimo tego wszystkiego mały 
Różne wiadomości. Japończyk ma naturę bojaźliwą. Małe 

dziewczynki są przyzwycza1one do słu• 
chania kogoś, słuchają bodaj swoich ---
braci. Wstawszy z rana biegną zaraz . Analfabeta - generałem. 
dzieciaki do rodziców chylą małe swe Rzecz dzieje się naturalnie w Ame-
główki aż do ziemi niema_! . 1 zapytują ryce, lecz nie w Stanach Zjednoczonych. 
głośno: .Czy _koch~ny 01c1ec (mama) Anauabetę-generała otrzymała armja -
zdrowym su: dziś czuie? . mel<sykańsl,al 

Przed jedzeniem przy stole podno· jest nim niejaki gen. Orozco, do-
szą dzieci łyżki lub widelce do_ wyso- tychczasowy komendant jednego z od­
kości skroni i odd'9ą pokło~ dz1~kczyn· działów powstańczych. Oflzoaczył' on 
ny rodzicom-zanim same 1eść zaczną. się w walkach przeciw wojskom rządo-

Zanim idą do szkoły uklękają przed wym niezwykłą walecznością, to też po 
matką. Gdy ojciec wychodzi, octprowa· zupełnem zwycięstwie rewolutjia w uz­
dzają go aż do sieni, schylają się przed naniu zasług mianowano go - genera­
nim głęboko i mruczą: łeml Dopiero na tern wysokiem stano-

- Niech Bóg cię prewl<kłL. Wra· ~ł!ku, ~nerał ~o nauczył ~ię pod-
caj szczęśliwte i prędko!.„ P_tsywać swe nuw1~0. a. obecnie uc2)' 

. su~ pilnie kunsztu p1santa1 
Wielkie święto małych dziewczątek . 

przy'Pada 00 dzień 3 marca. jest to u- ~y~adek ten nie 1est w Ametyce 
roczystość lalek zaprowadzona za paoo- odos?omony. J~e~ bowiem z .Prezy­
nowania cesarza Bielatsu w roku f>..72 dentow amerykansk1ch. b~ł równ1~ź a­
pnied Clvystm"'m. w dniu tym urzą: n_ałialetą; sztl!'ke Jfetnria 1 czy tama po~ 
dzane bywają wystawy lalek i teatrzyki stadł .P? swym wyborze - od swe1 
marjonetek, wyobratających odzianych własnej zony. 
wspaniale cesarza i cesarzową, w oto- - Czy muna *»ó ...-.wdą. 
czeniu ich ministrów, dam dworu i Redakcja „New York Heralda" zwróciła 
sławnych w historji lutlzi. Przy ty~h si~. do szeregu ~ybitnych ludzi z zapy­
miniaturowych przedstawieniach uczą się ta111em: „coby s1e stało, gdy1'y wskutek 
male dziewczynki dworskiego ceremo- jakie{.1-0ś eleme~tarnego_ l~b nadnatural­
njału a nomewai: na wszystko baczuą nego wydarzema cały sw1at został zmu· 
zwrac'ają ~wagę - widzą rów11ież i to, szonym pr_zez_ 24 _gotłzin, ~e wszystkh:„h 
co należy do prowadzenia domu. Objawach zyc1a tuerowac się... prawdą • 

. • . . Pomysł, ot>liczony na reklamę, nie za-

Telnrrramy własne ~w•eto chłc;>pcow obch~dzone 1est wiódt Na ankiete nadeszły liczne odpo-
ue; 5 ma1a, n_a pa~1ątkę samobóistwa pew- wiedzi, z któryck niektóre obiegają już 

. nNow. Kuriera Lódzkuego." n_ego ~atr1oty, ~tóry przed dworna ty- całą µrase. 
s1ącarr.1 łat zabił się z rozpaczy z tego . 
powodu, że czas, w którym żył, był B urmi_strz Nowego .Jor~u, M. Gay: 

Zmiany w gabinecie. czasem zepsucia obyczajów. Karpie po· nor wyraził z~cs.trywan:re, z~ .fal~t tak~ 
Frankfurt nad Menem. 18 czerwca.-- wycinane z płótna lub papieru powie· wyw?ła_łby. ~ększe "'.strz~smeme, nlz 

Donoszą tu z I<onstantynopola, że w · wa_J~ przytwi~rdzone ~a długich tykach i trzęsienie. ~1em1. . Po.(~1k!ame . mogł ~b~ 
łonie tureckiego gabinetu nastąpią bar- buiaJą z powiewem wiatru. spro~adz.1c okolłczno.::.c, ze l~ażc:ty by t) 
~ · · B ł · 11 · Karp Jest symbolem siły i czynno- zdania, 1z wszyscy dokoła mego w dal-. -uzo wazne zmiany. y y wie o wezyr , . . , . · kł · 

, . , . . · . ser, odwagi i wytrwałosct. jest on sa· szym ciągu amią ••• 
1 Rałck1 basza ~a otrzymac tekę ~m1~tr.a murajem _ wojownikiem wśród ryb Mr. C~1ance~ L?epew, znany s~go 
•spraw zagra111cznych, obecny zas mim- wszelkich. jeżeli go się złapie i pod czas.u polityk, 1dz1e w dowodz_emaeh 
JSter spraw zagranicznych, Assim bej, nóż bierze, nie poruszy się nawet, lecz dalej : Zdaniem .1,ego wypa~el< taki ~u­
'obejmie ·stanowisko ambasadora turec- z rezygnacją i godnością wyczekuje nie~- sią.łby sprowadz~c ~atychm1astową ruinę 
t<" B r · . ilrnionei śmierci. Chłopiec uczy się licznych przebs1eb1orstw, opartych na 

iego w er ime. od tej ryby wszystl<ich jeJ zalet i 01}rócz sztu<-znym kredycie. 

Dr. John Quackenbos, profesor unl· 
wersytetu w Columbji oparł odpowiedt 
na innem tle: Wychodzl\C z załotenia. 
te sam Nowy Jork otrzymuje rocznił" 
za 120 m11jonów dolarów fałszywych 
towarów, twierdzi, te wyjaśnienie 
kłamstw, choćby l\il 24 godzin, byłoby 
prawdz1wem dobroaziejstwem dla ludz­
kości. Również co do amerykańskie! 
praktyki lekarskiej przypuszcza, że • 
wielu wypadkach chorób mogłoby usu. 
nięcie kłamstwa wskazać pacjeQt.om Wfio­
ścn.vą drogę ąo wyzdrowję.Qłą. i 

~ I . . ' 

Loterja. 
Dziś w ósmym dniu chaqnłenła 

198 loterji klasyanej Królestwa Pol• 
skiego padły główne wy2rane na nułł" 
pujące numery: 

Rb. 4000 na nr. l1,0ł4. 
Rb. 2000 na nr. 6.13'4, 21,116. 
Rb. 1000 na nr. 202, 9757. 1ó2'lł 

17,494, 22,746. 
Rb. 400 na nr. '4,324, 7,098, 7,668, 

8,0'40, 12,043, 14,766. 
Rb. SIOO na nr. 637, 3,861, 7,59\ 

8,339-, 9,555, 13.292, tł.Sn, 18,202. 
Pe rb. 100 na ar: 361 "-87 1077 1882 4936 f>+* 
7969 840'7 9206 11'076 11766 12233 13075 t'.3816 
13880 14175 14181 1'"99 16894 16030 16867 
16901 16995 17147" 19081 20036 :l0298 212M 
22733 22816 22908 -

Stawki 8 dnia ciergnienfa: 
1.2 167 93 244 429 587 635 43 46 <ł8 ~ 

80 752 6ó 801 59 60 924 25 47 62 94 
1032 38 57 107 85 .202 19 34 41 !>3 319 

57 78 1i16 óO 94 óló 32 67 70 604 31'> łO 68 71 
740 832 41 58 976 89 

2071 102 22 68 82 8-4 296 364 4flb 63 61~ 
20 81 87 89 95 97 606 73 714 16 28 30 47 7& 
819 28 901t ó3 79 8, 86 96 . 

3011 28 94 11-4 29 247 78 810 443 f>l 'Il 
643 612 26 30 57 96 '100 81 834 72 906 M M &9 

4024 63 80 87 104 16 21 43 80 96 261 16 
305 26 46 47 56 408 44 697 616 94 743 62 6() 

817 40 ó8 94 941 
6013 26 u 87 122 60 67 82 219 30 60 81 

aoo 11 .24 38 68 74 81 91 99 418 n 659 76 89 
603 24 59 62 66 768 94 810 11 12 Jł -47 61 73 
81 913 

u;x,7 101 f> ~ 92 96 216 20 :n 68 91 306 
14 32 64 415 19 96 602 5 8 12 19 608 32 S<t. 
737 43 54 806 937 

1010 14 20 79 121 &1 322 32 38 67 11 at 
83 92 603 68 92 746 48 814 41 6!: 19 

8000 80 87 229 61 •• 88 97 361 69 88 -461 
!H8 28 34 39 41 61 72 649 704 27 877 82 9U 
80 95 

'J102 296 318 20 :15 63 76 435 fl96 602 ~ 
718 35 62 821 63 82 970 

10133 35 248 M 66 31fl 19 73 430 81 '82 
69 71 81 94 96 532 38 624 Bł 43 70 93 710 8131 
32 61 63 919 96 

1101*8 60 187 202 36 74 81 81 122 «> . 96-
463 68 8ó 520 93 612 40 ó2 82& 3& 74 97 901 
20 59 76 

1200'1 13" 57 201 53 86 96 '!n] 99 409 13· 
654 63 738 57 81 89 96 804 8 38 62 64 63 '6· 
924 70 

13017 39 81 93 109 «> 41 64 66 72 t)l P'l I 
217 50 300 16 62 69 92 429 612 16 26 42 68$ 
709 32 800 47 69 902 34 55 57 

14001 17 63 69 105 204 36 76 505 600 46 
89 99 704 06 95 832 37 !>4 70 91'3 

15037 45 69 79 2W 6a 73 78 316 48 ~ 
419 35 86 6ó 90 C>l3 20 32 60'l 3~ 36 M 8~ 708 
91-4 25 

16042 91 183 201 23 36 98 326 43 74 99' 
427 30 507 99 659 745 997 

17049 66 96 121 36 79 Zló 372 452 f>9 6, 
95 612 60 68 709 16 ~ 82 800 23 28 51 60 966 

18071 106 30 43 65 80 90 233 68 98 302 
75 88 438 557 67 76 92 662 64 70 709 818 27 32 
4f> 9ló 62 92 

19019 65 82 120 41* 68 211 32 34 61 440 
75 66 n &ao a& 8~ 675 119 29 fil 830 60 goe. 
ó6 87 91 

2018G 96 2:łl 324 83 518 23 7f> 619 22 46 
48 65 703 801 26 31 939 86 

21005 45 74 111 31 38 6.~ 86 206 17 .a 
314 15 19 83 487 232 647 71 95 709 27 34 83T 
44 45 82 88 952 Sb ' 

22019 ltl 45 129 35 41 216 75 96 377 łfi& 
75 98 511 16 57 652 61 93 703 6 71 84 804 1, 
14 30 911 22 69 73 

23006 43 193 200 9 36 37 305 17 82 41 7 

E. Smidowicz 
udziela lekcjl wyższej gry fortepianowe) 
prywatnie i u siebie w domu - przy. 
gotowuje do konserwatorjów Warszaww 
skiego i w Cesarstwie. Mikoła}ewska 102 
m. ·23 (róg Gubematorsl<ieD osobiście 

od 2-ej do 5-ej. 

NA LATO 
Za schwytanie zbrodniarza· tego poznaje dzieJe m~rodowego boha- jeszcze większe zawikłania mogły- p~szukuie _ko!ldycji; .ateitat rządowego-

BerUu, 18 czerwca. Policja berliń- tera z przea 2 tys1~cy lat. by nastąpić w polityce. Słowem, praw- g1mnazlum 1 k1l~oletoia praktyka. Wla• 

&ka wyznaczyła 500 marek nagrody za Pi:z~cz~~ie . si.~ do kałllości i da_ mogłaby spow<>.dować_ zupe{n4 anai· ~=o~ ~~~ka 102_::-.;1;1~ 
ł<;.b,W.Ytl.nie . oiejaldego. Zinkego, lttór:v zą • . - zaparcia s1e siebie 1est-cbłopcu bardzo .~ chJ~ - -- .... V 



m9zklad jazdy lódzl ich elel trycznych }{olei Dojazdowych Dr. Feliks Skusiewicz. 
Andrzeja 18. 

, na tinji Lódź '"" Aleksand1:6w~ Choroby skórne, weneryClll6 
i moczopłdowe. 

,&! "·' !!222!22!2!C!!ZW ss::a - . 

\V dni powszednie I w d n i świąt e 'c z n t 

Przyjmuje: od 9 - 11 g. rana 
4 - 8 g. popoł. W niedzieł6 

święta od 10 - 1 g. rano. 
-- --

1 Odcłt. z Aleksandrowa 
-

Odchodzą z Łodzi I. Odchodzą z Al~ksandrowa. Odchodzą z Łodzi -
T eelL 22-óó. 

Dr. Skalski pp. I !Pl rano JM pp. 536 rano 440 500 rano 1 la& rano 52ri pp, 5!! rano 
6~ .-ro 6ti6 (}2& 6i0 1200 „ 500 700 

" 
. „ - " 740 • - . 

68& " 122b 
- . 725 ó66 5~ „ 610 wiec1. 61ó wlecz. „ • • li " 1~ 610 wJecz. 826 6M 700 1260 640 750 " • • ,. " " " 826 66i • 910 140 72ó 1 ló ,, 10ó 81• 

" 910 
„ 
~ 9M • 826 " 760 • 1~ 

1730 
,, 

840 • • • 9101 • " łl „ „ 
9ii 826 1040 I 81b ~ '1&6 9U5 

" " • " „ „ " ,, 
lO«i 9i0 11.26 9&> 8ID ~o • 820 930 

" " • • „ , . „ 
ll~ . 9'M lZlo 1040 90& 2~ 845 955 " • • • • fi • „ „ 
12i0 ,, lO:K) • 1m PP~ 1120 „ 980 „ 320 

" 
910 • 1020 „ 

1266 ,, 1200 w noc. 140 " l2uw n9c. %ó 
" 

345 . 93& 
" 

1045 •• 1';40 pp. 226 „ 1026 li 
410 

" 1000 " 1110 ., 
226 „ 310 • 1046 

" 
4&; „ 10~ • lla5 " 366 tho " 
soo 

" 1200 w noc. 1200 „ 

Swi tloleczniczy i Ro ntgenowski 

I TYTUT D-fłA S. Kft'NTO'fł)ł, 
Specjalisty chorób skórnych. wrnsow. wenerycznych 1 moczopłciowych 

ulica Krótka NP 4. Telefonu M 19-41. 172 o o 
Leez~mle promieniami Roentgen , iwiatłem Fansena i wa•cowem 
(choroby skóry i wypadanie włosów), pPądami •••okiego napięcia 
(świetba, hemoroid ) elektrolitw ·(radykalne usuwanie szpecącycb wlosówh 
ma•aj: i racyjny i pneumatyczny podług prot. Zabludowsk1eg~ (niemoc 
płciow ), kau•ł» 1 (usuwanie brodawek.. ndo i oyetoekopł·a (oświetlanie 
organów moczopk10wych1• I ry an wi tlne kęp• e I r11ce 

po 1 trze. L~czenie syphilisu „Etulich-Hata 606". 
Prayjmu;e od 8 - ~ i od 6--9, dla pat\ od 5 - 6; osobna pooz 

/łałychmiast potrzebni a szę8zie ==::::::::=== 
agenci - współpr > cownicy 

bez ponoszenia kosztów i ryzyka na stałą pensję i procenty 
Szczegółow informacje wysyła się bezpłatnie. lrKuck. Kantor 
gazety n ybirakij tor owo-promyszlannyi Wie­
•łnik11 Pocztamskaja Ji 14. 53-o 1 

Prenumerować 
wszystkie pisma, 

oraz ogłaszać się w tychże ~ 
6ciśle, według cen redakcyjnych 

.moina w „PROMIENIU" 
Piotrkowa a . 8•, telefon 1200. 

Ołówne przei:lstawicie\stwo prawie wszystkich czasopism 
warszaw;;kich, jak: 

„ Tygodolk Jllustrowany•, „Swiat •, •Nowe i;-cie•: • Wolne Słowo", .My:il 
Niepodległa", • Tygodnik Mód l Powieści•, Puyjaciel Oaieci" Gazeta 
Swl,tcczna •, 9 Trubadur Polski8

, .Goniec P:i,aD.lly i Wieczerny•: .Nowa 
Gueta•, .Kurjer Po1·anny•. 9 Kurjer Pob]d•, 

9 
Wiadomości Coddeane• 

• Kolće•. 8 Mucba• j t. d. 2969-0-i 

„HAN LOWIEC'. 
JEDYNY ł\IE SUBSYDJOWANY ORGAN PRACOWNIKÓW 

HANDLOWYCH I PRZEMYSŁOWYCH. 
ychodzi I-go i 15-go ka~dego miesiąca 

Handlowiec" broni praw i interesów wszystkich pra 
n cowników handlowych i ptzemyslowych 
,Handlowiec" zamieszcza 'itale wakujące posady. 

Handlowiec" zamieszcza .sprawo~dania1 ze wszystkich 
' stowarzyszen polskich 'r.; kraju I zagranicą 
,,Handlowiec" udziela bezpłatnie pmad f'rawriych. 

Handlowiec" daje BEZP~ATNIE premu11n w postac 
• cennyth dzieł naukowych. 

Handlowca" prenumerować można we wszystkich kani 
JJ torach pocztowo-tele~raficznych. 

Numery okazowu gratis. 
.Adres Hoda.k:eji: arazawa, Miodow• • 

ZEN.A: rocinle ' • • Rb. S.- ) 
kwartalnie • • „ 1.2 ) z przesyłką pocztową. 

'renumoratę wnosić rów.nteż można prgez '.f„wo pra; 
eowników .handlowych (8ilska .M9>.. 

„ ..Redaktor i Jlydąwca J. Karasiński. 
~ ' 

Teatr „ijRAfilA". 
--------------------
PROGRAM od 16 do 30 czerwca r. b. 

Duo Lo-Lo 
Internaeioaalne Tancerki 

M-lle Lotte Lehman 
Spiewaczka operetk i subretka 

The Fleits 
Eksccotryeltly akt z tresowanym 

psem 

M-r Ekla 
, . Zoo1:ler komiczny 

lc"'owicz 
z nowym repertuarem 

Otto and Sony 
Nowy akt gimna1tyczny 

Trupa znan. art z: Carl Theatru w 
Wiedniu, wyliOiia 

Die ech6ne Balatbee 
Komiczna mltologioaaa operetka w je 

dnym .ii-ole 

Uwaga! W ogrodzie 
po keidem prndatawi•I• w teatne 

bedile odegran11. przez artyatów 
Budapeater Orreum 

arku Sch cherl ala Dienstmann 
Niem1ecko·łydowska jednoaktówka 

Koncerty salonowej orkiestry 
Osoby bior,ce bilety do Teatru :ia 

wejloie cło ogrod 11 aie płac:&. 

: ti'~~\~;; <~.: ~.:· ."„.:·:··~"'.:~~t~,?„:_~~;!: 
. - . 

Dr. L. Prybulski 
powrócił„ 

Choroby skórneł ww llW, (kos­
metyka lekarska) weneryczne, 
moczopłciowe i niemocy płcio­
wej. Le,zenie syphilisu Salvarsa-
nem 9Ehrlich;:i;1~~ 606" wśród, 

Leczenie elektrycznośch1 i ma­
sażem wibracyjnym, ulic•. 

POŁUDNIOWA NI! 2. 
Priyjmu(e 11horyoh od 8 - 1 rano I od 
4 - 6 po poi„ pHle od !> - 6 po poł 

Pla paó. osobua pooz:ekalnia. 

- l 122li pp. 6~ wlec 
1250 „ 640 „ 
tló 705 -

"' 730 
,, 

140 ,, 
7tió 

,, 
265 

" łf 

230 
" 

820 
" 8~& 2&b •• fi 

320 
" 

9w „ 
935 345 ,, tt 

1050 4w „ „ 
43b 

" 
1026 „ 

500 „ lOf;O . ,. 
5~ó ,, lls& ,, 
5w „ 12s5 w no c, 

STACJA DR. Z.W.WIED. 
POCZTA I TELEGRAF 
NA MIE!JSCU, POŁĄ­
CZENIE TELEFONICZ­
NE Z W ARS Z A WĄ 
:. i ŁODZIĄ. :. 

wyjechał, wraca · 
w połowie lipoa. 

Lekarz-weterynarji 

zymon W lman 
Piotrkowska lł5. ttLZl•DD 
Od 8-10 rAJtO - 2--4 p1 t:!:.t:'eu· 
mohyvh od lO-U p. p. nb 
21 (Bału~T) 22oa e a 

··~I 1-----------... ~ ~ 
2 GODZ. JAZDY KO. I 

LEJĄ OD ~001J. j 
5 MINUT SZOSĄ OD !iii I 

t l 

~·. STACJI. :. I 

Zaftłaa ieez11iczy • Cały nk olvarty. 
I 

Iii 

li 
lilł 

rm 

ID! 

Ładny park, kanalizacja, światło elektryczne, ogrze­
wanie centralne. Kuchnia własna I dyetyczna. Le­
żalnia i kąpiele słoneczno-powietrzae. Nowa instalacja 
hydro-terapeutyczna. K11piele świetlne. 4-komorowe, 
sinusoidalne, gazowe z płynnego C01: natryski z jlO· 
rącego powietrza. Masaż ręczny i wibracyjny. Mecha. 
noterapia Cena od s rb. 75 kop. do 6 rb. Prospekt 
i cenniki gratis i fran~o. Kierownik zakładu 

Dr. Bronisław Malewski. 111.........._ ________ iii 
•• + ••• +.. . .... . 

SPECJALISTA 
Chorób skórnvch, 1e11rycznycł 

i niemocy płcio1el · 

Dr. Leyberg 
powrócił 

Weneryctne, płc~ow~ i s~óry od Dr LEWKOWICZ 
10-1, 5-s. N1edz1ele 1 śwleta • 

Dl P ń 4 °5
d 8-l. k 1 . od Przy syphilisie stosowanie pnep 

a a - , pocze a ma ~ 606" 
dzielna. " . 

K„otka 5 tel. 28-50. Leczeni~ elek~ryczn~śoil\ 1 man 
' zem wibracyjnym. 

Dr. Justman 
powrócił 

ul. Cegielniana N!! 47 • 

Zachodnia Ni 33 
od 9-1 i od 6-8 dla pań od 6-l 

w niodziclc od 9 do 1. r. 1109 O 6 

Dr. Stanisław 

L.EWINSON Przyjm uf e z chorobami wewnę• 
m:nemł i nerwowemi od godz. 8 
do 10 rano i od 3 do 5 pp. powr6oił · 
telefon 18-23. 2323-4 Cboroby wewn~trzne. Wschod-

Dr. S. Sznitkind 
ul. Srednia nr. 2. 

Kosmetyka lekarska (piegi, pry· 
szcze, włosy etc), choroby skór· 
ne, weneryczne i moczopłciowe. 
Przyjmuje od 8-2 po poł. i od 
4! do 9 wiecz, damy od 41/• 

do 6 po poł. 

:tr. REJT 
Srednia 5. 

Sp.: Choroby skórne. wenerycz­
ne, kosmetyka lekarska. Lecze· 
nie Syphilisu Salvarsanem uER· 
LlCH-HATA 600" wśród-tylni e. 
Leczenie elektrycznoicil:l (elektro­
izem) i ma:ilażem wibracyjnym 4 

D111 pań osobna poczelcalnia. 
Godziny pr~y)ęc: od 8-1 rano 1 od 4-8 
wiecz., W lliodziele I śwl~ta 9-2 po p 

nia 53 róg Ce !ielnianej. Przyj­
muje od 8-9 rano i od 5-7 pp. 

2996-10-1 

o~ Litmanowicz 
Krotka 12. 

Choroby dróg moczowyclł 
(pęcherza i nerek) 

Cystoskopia i zgłtbatkowanłe 
moczowodów. 

Godz. przyjęć: od 8-10 i <J-7 

Dr. L. Klaczkin 
Ken1tantya1tw1ka 11. 

Syphllla, skórne. weall'yczn\ 
choroby drag moę~owych. 

Przyjmuie od 8 -1 rano i od 
5-8 wiecz. dlapań od 4-ó pe> 

południu. 11!3--0 



Uzi& I jutro WY~t:UH<I OSTATNIEJ CHWILI. 11 n 

.The Bio-Express Czarna kartka z kroniki Łódzkiej 
Zielona 2. 1) Dom zbrodni na ul. Targowej 12. 2) Sławetny domek w sąsiedztwie parku mikolajewskiego 

3 Szkoła psów policyjnych w Łodzi. 4) Wachmistrz Degtirowski i jego pies Mucha, bohater. 
dnia w Łodzi. Psy atakujące zbrodniarza. r2379-3-l 

L-.rr-1 ...... -===·~-=-=-=-~~-====--=-===-==~-~=-===I- , ..... 

Podania o przyjęcie 
·to 1rywatnego Semiaarjnm ula j( auczycieli 
==~.tulowych w Ursynowie==: 
wraz z dokumentamł (świadectwo szkoły, metrylca, 
świadectwo powtórnego szc::z.epienia ospy, piśmien-

1 
no zobowtązanie rodzłc6w do regularnego wno­
szenia opłaty szkolnej, zówfadozeoJe 2-cb osób 
-wiarogodnych co dc. moralnego prowadzenia siQ 
kandydata i krOtki własny tyciorys) nałeiy nadsy„ 
łat przed 15 sierpni• r. b.. pod adresem: Warszawa, 
skrzynka poatowa .Jli 377. 

Kandydaci na kurs kziy (w wieku od lat 15 
do 17) winni się stawić aa epamin w Ursynowie 
dnia 29 Sierpnia o eodzinle 10 rano. 

- .... 

Kancelarja Seminarjum wysyła na 
' kude tądante program i warunki przy­

j~ia. 
I . 

-------------::-: -::-:::-=--~=(9-1 

Kto szuka: 
pucy. 
posadJ, 
słutby. 
mieszkania, 
zbfbl towarów, 
reklamy wyrobów, 
dzłertnJ. 

Kto potrzebuje:· 

Kto ehee: 

łntynieró~ 
trrZ$nik6w_. 
techników~ 
leśniczych, 
pomocników, 
pokojówek, 
kucharzy, 
kucharek, 
słutby. 

oająl mieszkanie, 
kupić lub sprze~ 

ziemi,, handl~ 
gospodarstwa, 

pożyczyć pieniędzy 
i t. p. 

lub podać cośkolwiek 
do wiadomości ogółu 

najlepiej i najtaniej 

uzyska to przez 

OGŁOSZENIA 

w „~ow~m Kurjsrze tódz~im''. 

I 

Do zakładów naukowych T-wa „ „Talmud Tora" 

I?otrzebn.9 .doświadczony · 

naucz9ciel r9sun~6w. 
Ofert, wraz z podalllem wysokeści W,>IJllagancgo 
biuro ZARZĄDU, Srerio!a ł6 

honorarjum przyjmuje 
ra884-37l 

• 

DRUKARNJIA 

KSIĄZKA 
Łódź, Zachodn·ia N2 37. 

DR UK AR N I A ZAOPATRZONA 
ZOSTAŁA W NOWE WZORY' PISM. 

••• 
PRZYJMUJE WSZELKIE . ROBOTY 
W ZAKRES DRUKARSTWA WCHO­
DZĄCE, PO CENACH UM!ARKO­
W ANYCH. :. •·• . • :. ••. ·. 

Wydawnictwa GEBETHNERA ! WOLFFA 
Nowości! Nov.rości? 

BOGUSŁAW ADAMOWICZ 

Nieśmiertelne Głupstwo. 
Powieść fantastyczna. Cena rb. J .35. 

STANISŁAW PRZYBYSZEWSKI 

l\łIOCfi.V CZ LO WIE~ 
Powieść. Cena rb. 1.80. 

TOPIEL. 
Dramat w 3-ch aktach. 

W pieknej kolorowej okładce. Ceńa rb. l 20. 
Do nabycia we wuyatkłc:h ksf egarnlach. 

ten nadaje sie na kantor, szkoł4 
i t. p. Tam rOwnfet 2 oddzielne 
pokoje. Cegielniana '4, u stróża. 

1617-3 

Magiel do 1przedama. Ul. Za· 
kątna .Ni 19. 167!-2 

Ogród do wydzierżawienia 
lrzy morgi w mieście. na 

ogród. Wiadomość: Zielona 17 
mieszkanie 2. 2874:-3 

P oxóJ fronto•• duży, 
widny z meblami i utrzyma­

niem lub bez do wynajęcia za­
raz Plotrkowaka 209' 
m. 8 li piętro. 2380-0-tj 

• Rutynowany muzyk udziela lek.-( 
cji gry na skrzypcach, man­

dolinie i flecie. Bałucki Rynelc _91 
.m. 22. 1667-Z 

SKiep kolonialno-dystrybucy 111y: 
do sprzedania. Wiadomośł 

Piotrkowska 175 fnla piekarska. 
1628-3 

Sliczne mieszkanie z 8 pok<>-· 
iów f kuchni z klozetem 

wodnym, posadzką I J?az:owem 
oświetleniem do wynajęcia otł 
1 lipca r. b. przy ut. Juliu~za 
N! 87 . Wiadomość· na mieiscu 
11 itosoodarza. 2386-J 

Udzielsm Jekcif, !wrepetycii 
specjalność lezyk niemiecki~ 

rosyiskl i fll'tmetyka, ucze takfe 
pisał poprawnie po polsku, wie• 
czoramł lekcje dla robotników 
po cenach nizklch. Łaskawe ofer• 
ty proszę r-1osyłał poczta tnz1 
ni. Wólcznńskiel. Poste restante 
.M 36 . I 658-S 

Wielka wyprzedaż t.e\aza ze 
.:kładu przy ul. Południo· 

wei 22. Różne ~atunkf dłtu~ie~o 
ielaza (okrągłel?o, płaskiego) 
baumaseyny, śrubsztaki, kow& 
dła, gwofdzi.-. nity, holcśroby, 
sztalśrubyi ąiuterśrubv. 

5 i 2 no'.<0ie z kuchnią i wsze!• 
kiemi wnodami. Miko 

łaiewska 102. 1648-1 

7.aj!inął paszport wydany z ma. 
gistratu m. Lub lina na i mit 

Aleksandra OB!lata. 1647-' 

7a1?iną.t paszport wvdany . 
. ' gminy Zarnów pow. Opoczylt 
skiego gub. Radomskiej na imt 
Lnby Gelnowskici. 1660-~ 

Ważne Dla pań! 
Zaginął paszport wydany z ma­

gistrat u m Łodzi, na imie 

Ogłoszenia drobne. HelE>nv Mi7"7wk. 1671-.l 

Zaginął paszport wydany 1 
.~ gminy Suska Wola pow. ko-SPECJALNY 

FRYZJERSKI SALON dla PAN 

„EUGENJA" 
A A Student uniwersytetu zienfckłego gub. radomskiej na 

t • Kijowskiego rutynon- imię Antoniego Abramowicza. 
ny n auczyCiel udziela lekcji. 1663-1 
Specjaln ość matema~ka, łac!- zaginał paszport wydany I' 
n~. O~rt Y po_ • ~- 35 w admt- gminy Gospodarz pow. łódzc 
mstrac11 „Kur1era • 2387-::1 kieco gub. piotrkowskie.i na imię 

KAR'fO WSKA Akuszerka S. Stradel Brzezm- Dawida Adlera. l66ii--• 
' ska 63 przyjmuje Panie I na zaginął paszporc wydany -

Ładź, Konstantyno wska 5 ~bość udziela rad. Dyskrecja lti-go cyrkułu m. Warsu~ 
Te)łfonu tu 28-01. ścista. 1669-ł na imie Michała Jóźwiaka. 

Poleca Szan Paniom w Łodzi i okolicach Bezwarunkowo 5 łat mozna no- 1666-J., 

NAJPIĘKfłlEJSZE CZESANIE . ~ .~arnl~r ze „skóry-:-•0 - zagraniczne paszporty wyrabia 
mycie głowy z natychmiastowym wys11· ~tełskteJ ' łołcteć 5o kop. Piotr- tanło i prędko Józef Choj-
szcniem (Manlour) 01yszczcnie pamogcl kowska 128-18. . - 2914...,...3 nacki Ceglelniania 66. 
farbowanie włosów i wszelkie r?boty w ·Ciechocinek Nowa Zachęta 1668-10 zakres perukarstwa wchodzą.ce 1ako to • • ' • ' __________ ,_,_ 

loki turoanowe wa1·kocze i postisch, za 4a~1e1 Kośclnszk~. pens1~ zaginął paszport wyaaoy z 
wsze w najnowszym st,tu wykonywa.na nat tani.- Oła rodzm poko1e gminy l'kaczew pow. łęczyc•, 
pod m~im kierunkiem. Wyuczam u?ina bardzo WYIOdne.. - Małe z we- kiego gub. kaliskiej na imi~ Jó-
llla na1nowszycłl .f~yzur _.w ó lekcJacłl randami dla eojedyń_,ch. osób. eł 0..bi ·k. 1"'6"' _') 

Abonament na mieJ&CU l w domach • ' • ";°"7'• . ; • • z a "Y c I~. u \1-.J 

Utrzymanie 1 •. 50,: bez psśc~ Z'"g1nęła karta 0<1 paszportu 

Dr .M. Papierny 
Akuszer i apec.ialiata 

chorób kobiea;ych. 
Przyjmuje do 11 rano i od 4 i pół _pop 

· do 6 i pół po południu, 
Ulica Poładrl'iowa 23 

Telefonu Nii 16.li ~MO 

. . 22iB wyda;ia z febryki Poznańskiej 

Dom do spn;edaofaz~edenaito- go na inW: Władysławy Mel, 
ma młesmnlanu przy ul. ctdfikrewicz. 1670-1' 

Krótke ·Drew~~nrskiej 1'12 6. Wia- zagt~la kuta od paszportu 
domość: Ul. P1~trkowska 1f.I ~ 225 . ~ z fabryki Rozena. ~~ 
u J62efa OoJcc-. 1831-3 imi~ Di:onlsłAw.a..,.T~pakowskie-

Do wyna1ęc1a od i hpca USU r. aa. ' · ló7a-t 

6 łub ~ pokojów z kuchnią. ==========:; i ws.zeH<iemi wygodami. Lokal ~· .. , , ':i 
.,.. - „ ,.-. --.. ------..... <..,.,__,.,,.,,.._..,...,.....,.,......_.~__,ł&i>Zil:,......,......,,..,.... __ '7=--: _...&-.~A„-:-;·~ -==~L:--~-- ;.: '.1!~' '. · ~ :::-;- • -vax.xt11or\_ 1li..-~a--1u ... Cł.~·•V'1? •_ 1WY-~ ,-A~ Kaip·k w. ~i\i..St •• ~„.~ . ~!'"'r~,~ ~ 
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